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Utworzenie "rządu" w Bon n 
stanowi .brutalne pogwałcenie uchwał poczdamskich 

I 

Plac Zwycięstwa ..-.- \Varszawie stał się widownią tłumnych manifestacji 
podczas uroczy•tości Międzynarodowego Dnia Walki o Pokój. . 

·······································~········~························ 

i prowadzi do politycznego i gospo?arczego rozbicia •• ~iemie.: lW[ijle~ Ra~lie[~j ~ierwny urnaie 
lło~~KW!~~~u wr.~~~.~!,~~ib!!~.„~~„~z~'~"~~"'~~~~ ,!:„~rytR~„~~~"~ ~.~~~.~!.~ cenlralny rząd Chin Ludowych 

sp::a"· zagraniczn~·ch ZSHR, A. Gromyko, na polecenie rządu radziec· ala Niemiec Zacnodnich przez rzą'.ly nich odmówiły również przyji;-
kiego wręczył ambasadorom lJSA, i Wielkiej Br)•tanii oraz charge 1.;SA, Wielkiej Brytanii i Francji. cia propozycji n:ądu radzieckic-
d'affaires Francji noty w sprawie problemu niemieckiego. Usiłowania 3 mocarstw przedsta- go J>rzygotowania niemieckiego 

TEKST NbTY, 
WRĘCZONEJ A:\'IBASADOROWI 

USA 

W POSŁUSZNE N i\RZ:Ę:DZIE 
ZACHODNICH WLADZ OKUP A· 

CYJNYCH PRZY REALIZACJI 
ICH AGRESYWNYCH PLANóW 

W EUROPIE. 

\•ienia sprawy tak, jakoby ów statut traktat.u pokojowego i wycof.\-
ch1pacyjny miał na celu „pozwoli.:! nia wojsk okupacyjnych z Ni~-
narodowi niemieckiemu na wykony- miec w ciągu roku po zawJ-rciu 

'V związku z utworzeniem 20-go 
września br. w Bonn separatystycz· 
nego rządu dla amerykańskiej, an­
gielskiej i francuskie.i strefy okupa­
cyjnej :Niemiec, rząd radziecki uwa­
ża za konieczne oświadczyć, co na­
stęouje: 

'mnie samorzad:i demokratycznego", traktatu pokojowego. 
jak podaje komunikat o i·ozmowacn 
'' aszyngl.:ińskich w kwietniu br., -

Fakt utworzenia separatystyczne­
g11 rządu dla zachotlnich stref Nie­
miec można kwalifikować jedynie ja· 
kt, punkt szczytowy polityki rozbicia 
Niemiec, \\' prowadzonej przez rządy 
l 8 :\, \Yielkiej Brytanii i Francji w 
cii,gu ostatnich kilku lat z pogwai· 
cPniem uchwał poczdamskich, na pot! 
i;;tawie któryćh państwa te wraz ze 
Związkiem Radzieckim wzięły na sle· 
bie zobowiązanie traktowania Nie­
:rtiec jako jednolitej całości i współ· 
działania w przeobrażeniu Niemiec w 
demokratyczne i pokój miłujące pat\· 
:.two, 

Przez utworzenie separatystycz­
nego rządu dla Niemiec Zachod· 
nich, 3 mocarstwa tym samy1~ 
pogwałciły również postanowienia 
przyjęte w czerwcu br. na pary· 
skiej sesji Rady Mini3trów Spraw 
Zagranicznych, zgodnie z którymi 
rządy USA, Wielkiej Brytanii, 
Francji i ZSRR zobowiązały się 
kontynuo\\'ac swe wysiłki, aby ()· 
siągnąć odiludowę jedności go!!po­
darczej i politycznej Niemiec. 

'fen krok rządów l'SA, Wielkie) 
Brytanii i Francji stanowi POl!;Wałce· 
nic nie tylko zobowiązań, jakie one 
111·zyjęly na siebie w sprawie zacho· 
"ania jedności Niemiec, lecz równid 
zobowiązań, dotyczących zawarcia 
tri>ktatu pokojowego z Niemcami. ja­
l<o że utworzenie sep: ratystycznego 
pi..ństwa z::chodnio-niemieckiego J>O· 
ciąga za sobą niedopuszczalną zwlo­
l<r w zawarciu traktatu poko_joweJ:o 
z Niemcami - WBREW UCHWA­
ł 0'1 KONFERENCJI POCZDA:\I­
~KIEJ. 

„Konstytucja z Bonn" 
wznawia panoszenie się 
kapitalistów i junkrów 
Rząd radziecki U\\'aŻa, że u<>iłowa­

nia rządów USA, Wielkiej Brytanii I 
Francji usprawiedliwienia swyd1 
aziałań, dotyczących utworzenia ;;e­

paratystycznego rządu w Bonn, inte­
resami ludności niemieckiej -

W istocie rzeczy „Konstytucja z !:'.:; zupełnie sprzeczne z zasadniczymi 
Ec.nn" jest jedynie dodatkiem do tzw. 7,alożeniami tego statutu. 

Władza w zachodnich strefach Niemiec­
monopolem władz okupacyjnych 

Jak wiadomo, zgodnie z tym sta­
b1tem, ::iajważniejsze funkcje admi­
nistracji państwowej stanowią 

MONOPOL 
WLADZ OKUPACY.JNYCH, 

a naród niemiecki jest faktycznie od· 
imnięty od jakiegokolwiek udziału w 
"ykonywaniu tych funkcji, nie 
n,ówiąc już o tym, ie w prowadzenie 
1;tat11t11 okupacyjnego jest wyrazem 
J)olityki, obliczonej na zerwanie za· 
warcia niemieckiego traktatu poko· 
jowego oraz na niedopu~zczalne pru­
dłuianie teżimu okupacji w Niem­
czech. 

Z powyższego wynika, że utwo· 
rzenie separatyst) cznego rząliu 

w Bonn jest nie do pogodzenia 
z uchwałami Konferencji Pocz;­
damskiej i stanowi brutalne P<>· 
itwałcenie tych uch\vał, u któryc~ 
podstaw leży konieczność zacho­
wania jedności Niemiec na zasa­
dach demokratycznych i pokoJo· 
wych. 

wyraz w decyzji anglo-ameryka1'\­
skirh władz okupacyjnych oddziele· 
nia ob.:;zaru Zagłębia Ruhry od Nie­
miec i w usunięc,iu Ruhry spod kon­
troli czterech mocarstw z przekaza­
rirm 7,ag-łębia Ruhry pod kontrolę 
Stanów Zjednoczonych i Wielkiej B1·y 
tan ii. 

Znalazło to również wyraz w sepa­
r11tystycznych anglo. amerykańskich 
zarządzeniach, sprowadzających s:ę 
de faktycznego odstąpienia od uchw·l! 
po~zdamsklch w sprawie demokraty­
zacji i demilitaryzacji Niemiec. 

Na konferencjach londyńskich w 
1!1J8 r. trzy m9carstwa przy udzia· 
le krajów Reneluxu - powzięły de­
c~ zję wprowadzenia nowych zarzą­
dzeń, zmierzających do rozbicia Nie­
llliec. Zarzfłd .enia te znalazły wyraz 
'" przeprowadzeniu separatystycznej 
reformy walutowej w zachodnich 
"trefneh Niemiec i w zachodnich sek· 
terach Berlina oraz w jawnych przy­
gl•lowaniach do utworzenia rządu dla 

Jest rzeezą oczywistą, że utw->· za chodnich s tref Nieniiec. 
rzenie separatystlcznego rządu 
jest tylko nowym i to daleko idą- Polityka roz:)icia i rozczlonkow.1-
cym objawem polityki rozbicia ria Niemiec znalazła swój epilog w 
Niemiec, która z pogwałceniem przyjętych na konferencji przedsta­
ucłtwał Konferenrji Poczdamskiej wic:ieli Stanów Zjednoczonych, Wiel­
prowadzona była przez rząuy kie.i Bryt11nii i Ft·ancji w Waszyng­
USA, Wielkiej Brytanii i Francji tonie w kwietniu 1949 roku uchwa-

w cia!!U ostatnich 3 lat. !;- eh o „Statucie okupacyjnym" dla 
Już w -grudniu 191G roku rządy /:ac·hodnich Niemiec, stanowiącym 

USA i Wielkiej Brytanii zawarły r·odwalin~ „Konstytucji z Bonn", a 
porozumienie 0 połączeniu dwóct1 t!.kże o utworzeniu tzw. „międzyn:i­
stref, co stanowiło jaskrawe pogwał- rodowego org-anu" dla Zagłębia Ruh­
cc.nie układu 4-ch mocarstw o wspól- n•. oraz w zawarciu specjalnegu po­
nej kontroli nad Niemcami. Tę ro;,,- rnzumienia o trzechstronnej anglo­
~amowa działalność starano się wow·- fi ancusko · amery~ańskiej kontroli 
czas uiasadnić wzglęeiami gospodar- nad Zachodnimi Niemcami, które to 
czymi i powoływano f'ię na to, że po- porozumienie wyraźnie zmierzało :-J.o 
h~czenie strefy ameryb1.ńskiej i bry- z'liweczenia podstawowego ukłac!u 
t~'jskiej rzekomo nie prowadzi ani uo p~:między ZSRR, Stanami Zjednocz:>· 
l'ozczłonkowania Niemiec, ani do zer- aymi, Wielką Bl·yianią i Francją. w 
wania uzp:odnionej dawniej między ~prawie czterostronnego mechanizmu 
4 mocarstwami polityki w spraw~a kc·ntrolnego w Niemczech. 

Niemiec. W c:ągu całego minionego flkre5n 
W rzeczywistości ten akt rzą· - począwszy od 1946 r. - rząd r1-

dów USA i Wielkiej Brytanii <;ta· dz'.ecki zwracał uwagę rządom Sta­
nowił początek jawnego zwrotu w nów Zjednóczonych, Wielkiej Bryta­
polityce tych mocarstw - od PO· nii i Francji na niedopuszczaln1Jść 
rozumienia poczdamskiego w spra naruszen:a porozumienia poczri~m­
wie jedności Niemiec do polityki sk:ego w sprawie jednośc: Nie::n.i,>c 
rozbicia Niemiec. i na niedopuszczalność zerwan!a u-

Rządy 3 mocarstw 
sabotują uchwa!y 

o demilitar~zacii Niemiec 
W ten sposób w ciągu u'b iegl~·ch 

kilku lat rządy Sta nów Z ,iednoczu­
nych , Wielkie.i Brytanii i Franci: nic 
tylko nie wykonywały zobow:<1zcn1, 
wziętych na siebie w układz:e JOC7.­

damsk:m. lecz naruszając wręcz :e 
zobowiązania. prowadziły politykę 
rozbicia Niemiec i odwlekania ró?.­
nymi sposobam: sprawy .Zl!War :fa 
traktatu pokojowego z Niemcami, 
ZRYWAJĄC WSPOLNE UCHWAł.Y 
CZTERECH MOCARSTW O DEMO­
KRATYZACJI I DEMILITARYZ.\­
CJI NIEMIEC. 

Tę antydemokratyczną politykci 
morarstwa zachodnie zakończy­
ły obecnie utworzeniem· 'le11ara­
tystycznego rządu zachotlnio-nie 
mieckiego, oddając go w rr,ce 
wrzorajszyeh SŁUG REll'\oIU 
HITLEROWSKIEGO. 

Rząd radziecki uważa za koniecz­
ne zwrócić uwagę na tę wyj4tknwo 
poważną odpowiedzialność, któta spa 
da na rząd Stanów Zjednoczi>n:n·h 
w związku z prowadzoną przez USA 
wspólnie z Wielką Brytanią i Fran­
cją polityką w Niemczech, która do­
prowadziła do utworzenia .mtyłuclo 
wego separatystycznego rządu w 
Bonri. wrogo odnoszącego się do po­
stanowień Konferencji Poczdamskiej 
o demokratyzacji i demilitaryzacji 
Niemiec i do nałożonych na Niemry 
zobowiązań - co jest NIE DO PO­
GODZENIA Z INTERESAI\fl 1\HŁU­
Jl\CYCH POKÓJ NARODÓW EU­
ROPY. 
Rząd radziecki uważa równocześ­

nie za konieczne oświatlczyć, że p11-
nieważ w Bonn utworzono wspom­
niany rząd separatystycŻny, - w 
Niemczech w chwili obecnej wytw.1-
rzyła się nowa sytuacja. Sytuacja ta 
nadaje szczególnie ważne znarzerie 
sprawie wykonania zadań oclburlowy 
jedności Niemiec, jalto demokratycz­
nego i pokojowego państwa oraz 
sprawie zabezpieczenia wykonania 
przez Niemcy zobowiązań naloio­
nych na nie w układzie poczdam­
skim cztererh mocarstw. 
RZĄD ZSRR KIERUJE ANALO­

GICZNE NOTY RÓWNIEŻ DO 
RZADÓW WIELKIEJ BRYTAN'll I 
FRANCJI. 

USA przeistaczają 
Połudn. Koreę 

NIE WYTRZYMUJĄ KRYTYKI. 
Fakty świadczą o tym, że tego ro­

d1.aju ptóby są [Jozbawione podstaw, 
ponieważ powszechnie wiadomo, że 
nikt nie pytał o opinię narodu nie­
mieckiego w tej s;irawie. Wiadomo 
rownocześnie, że władze okupacyjne 
3-ch mocarstw podejmowały "'szyst· 
kie swe kroki, związane z utworze· 
niem separatystycznego rządu w 
J\iemczech Zachodnich, włączając w 
tł• tzw. „Konstytucję z Bonn", opie­
rając się tylko na wąsk :ej grupie 
specjalnie dobrar.~ eh starych reak­
c~·.inych działaczy politycznych Nie· 

W ciągu 1947 roku podjęto w ame- chwał czterech mocarstw w -;praw;e 
ryka~sk~ej _i b~·ytyjskiej ~trefi~ okn· demokratyza~j i i demil itaryza cii N:e w SW ą kolonię 
kacy3ne3 N1em1ec dalsze srodlo, zmtc m '.ec, stanowiących podstawę wsiyst NOVl/Y JORK (PAP) _ w dalszej 
rzające do POGŁEBIENI A ROZŁA-1 k:ch wspólnych uchwał czterei:h 'TlO d , ·J·us .i nad s rawo;daniem tzw Ko 
MU I ROZCZŁONKOWANIA NIE· carstw na temat polityki wobec Nie- 1 ~.~ ~. JK · Pk. · 

0 
' adzoneJ: o<l 

" IEC 1 ł ·1 · · m1sJ1 oreans ieJ, pr w 
nJ , co zna az o w szczego noscl m1ec. k 'lk rl · · i · komi·sJ·1· po11· 

Rząd ZSRR ostrzegał mocarstwa zachodnie 
przed zgubnymi skutkami rozbicia Niemiec 

n;iec zachodnich, ściśle związanych z Rząd radziecki wskazywał przy I nów Zjednoczonych, Wielkiej Bry­
zagranicznymi kolami finansowymi 1 tym na ZGUBNE KONSEKW'F..'IJCJE tanii i Francji podjęcie kroków, ko­
z;ilcżnych otl tychże· kół. PROWADZONEJ PRZEZ TRZY ZA- niecznych dla utworzenia rządu dc-

CHODNIE l\IOCARSTWA POLlT\'"- mokratycznych Niemiec oraz przystą 
„Konstytucja z Bonn" zostata Kl ROZBICiA NIEMIEC, polityld pienie do opracowania niemieekiego 

opracowana pod bezpośrednim na- h 
ciskiem władz okupacyjnych m<>- przywrócenia w Niemczec Zachod- traktatu pokojowego. Rządy ~rzec 
carstw zachodnich, które w isto- nich dominującej pozycji reąkcy.i- mocarstw zachodnich odrzuciły jed-

nym, militarystycznym i odwet9- nak propozycje rządu radzieckie_~o. 
cie rzeczy podyktowały podsta- wym elementom, które stanowiły w kontynuując swą politykę pogtęb:u­
wowe jej założenia. Narzucono .przeszłości podpol'ę niemieckiego mi- nia rozbicia W em iec, politykę, ~t~óra 
przy tym narodowi niemieckiemu Htaryzmu i hitlerowskiego reżimu. a prowadziła do zerwania zaw::i.rcia 
ustrój federacyjny, z którym nie obecnie podniosły znowu głowi; t r ak tatu pokojowego i przedł~ 1 ża ła 
zgadza się większość narodu nie· Taką politykę trzech mocarl'łw okupację Niem:ec na dług i okrPs, 
mieckiego. „Konstytucja z Bonn„ m<Y.ina objaśnić jedynie tym, re NIE DOPUSZCZAJĄC DO USTA-
nie tylko nie zawiera żadnych po· znajduje w niej wyraz dążenie NOWIENIA TRWAŁEGO POI{OJU 
stanowień ograniczających domr- określonych kół imperialistycz- W EUROPIE. 
nującą rolę niemieckich monopo- nych do wykorzystani·a z1 .•hod- · „ d 
1. t · · · k · kt · b 1· - Wreszcie na paryskiej sesJi n.a Y 
is ow I Jun row, orzy Y 1 in- nich Niemiec J·ako bazy dla urzc 

· t · · or · t · - Ministrów Spraw Zagranicznych w sp1ra oramt 1 gamza oram1 agre czywistnienia. ich agresywnych 
sji niemieckiej i którzy stanowili planów, co przeistacza Niemcy czerwcu br. rządy trzech moca1 ;;tw 
podporę reżimu hitlerowskiegu, Zachodnie w nowe ognisko nie- zachodnich znowu odmówiły przyję-
lecz rozwiązuje im ręce do dalszeJ pokoju w Europie. cia propozycji Zw:ązku Radz:ec!de~o 
antydemokratycznej działalności. Rzad r adziecki prowadził ze swej _ u tworzenia , na podsta wie niemiec 

Dla „Konstytucji z Bonn" charak- strony stanowczą walkę przeciwi<o k'.ch organów ekonomicznych , !ft ­
: ry . .;tyczny jest t:ikże art. 24-, w kto· rozb'.ciu Niemiec, domagając .~ię - n:ejących w danej chwil: we wschod 

m bezpośrednio wskazuje się na to, zgodnie z uchwałami Konfe re ncji niej i zachodnich strefach - '>i:(Ól:­

pań"'>two zachodnia • niemieckie Poczd am skiej - powołania do ży..: ia no-niem ieckiej rady państwowe;, ja­
• oże „przekazać swe prawa suwe- ogólno-nie1ńieckich organów g·.)spo-
cnne organom międznJaństwowyn\'' darczych, jako pierwszego krok u na ko ekonomicznego i admin:stra cvjne 
udzielić „zg1>dy na ograniczente drodze do utworzeni a ogólno-n·.e- go cen trum o funkcjach rząd r.vych , 

·1-vych pra_w suwerennych", co w s po· 1 mieckiego rządu demokratycznego. co _byłoby pierwszym kroki~:n na 
1ib jawnv przeks:r.t..,Jra t.t. m n•ionet- Przeszło dwa lata temu rząd r:i- dro~e do utworzenia ogólno-nie-
I.o" " .. nań;two" ! dziecki zaorounnnwał n:adom Sta- m il>ckiel1'o rzarlu demokratvczneS!o. 

·1 u :11 w sp"CJa neJ • 
tvcznej Generalnego Zgromadzenia 
ÓNZ, zabiał głos delegat ukrail\ski 
Wojna. 

Mów::a podkreślił prawo narodu 
koreańskiEgo do samostanowienia o 
losach i do utworzenia suwerennego 
i niezawi słego rządu, reprezentuj ące­
go mieszkańców całego kraju. Woj· 
r- a stwierdził , że Stauy Zjednoczone 
pogwałciły moskiewskie porozumie­
nie wielkich mocarstw w sprawie 
Korei , tworząc w południowej cząści 
lPgo kra ju a nty narodowy , reakcyjny, 
marione tkowy „rząd" . 

USA przeista(zaią Poludniową Ko­
reę w swą kolonię, traktując ją jako 
b ilzę do walki przeciwko ruchom wy 
zwoleńczym na Da lekim W sch odzie. 
Na skm ck te j polityki nie doszło do­
tychczas do zjednoczenia narodu ko· 
reańskiego. 

Przemysł węglowy 
wykonał plan 

KATOWICE (PAP) Polski 
przemysł węglowy wykonał we 
wrześniu br. państwowy plan pro 
dukcyjny w 100,2 proc., wydoby­
wając ogółem 6.294, 789 ton węgla. 
kamiennego. 

W walce o wypełnienie planu 
przoduje nadal rybnickie zjedno• 
czenie nrzemysłu węglowe1'!o. 

Stosunki z rządem kantońskim zerwane 
Moskwa (PAP). Agencja TASS do 

nosi: W dn iu 2 pażdziernkia Ul<i1 r. 
zastępca m:nistra Spraw Zag:: :m!cz­
nych ZSRR A. Gromyko na !_)o:c .:e­
nie rzadu ZSRR skierował do m !ni­
stra Spraw Zagranicznych rządu cE>n 
tralncgo Chióskiej Republik: Ludo­
wej, Czu-En-Lai depeszę o na3 tępu­

jącym brzmien;u: 
Rząd ZSRR potwierdza ninki· 

szym otrzymanie deklararji cr>n 
tralnego rządu Chińskie.i Repu­
bliki Ludowej z 1 października 
br. oraz prnpozycji nawiannia 
stosunków dyplomatycznych mię 
dzy Chińską Republiką Ludową 
a Związkiem Radzieckim. 

Po rozpatrzeniu propozyr..ji ren 
tralnego rządu Chińskiej Repu­
bliki Ludowej. rząd radzierki, 
kierując się niezmi<-nnym dążr.­
niem clo utrzymywania priyja-i:­
nych stosunków z na.rodem 
chiń~kim i w przekonaniu, że 

rząd rcntralny Chińskiej UP!>U­
błiki Ludowej jest wyrazicieJPm 
woli przytłaczającej wil'.k'lzo-ici 
narodu chińskiego, komunikuje, 
Panu, że postanowił nawiązać 
stosunki dyplomatyczne mil;tl'l:y 
Związkiem Radzieckim a ~hiń­
ską Republiką Ludową oraz wy­
mienić ambasadorów. 

'* 
Muskwa (PAP). W dniu 2 paźd7.: er 

nika za~tępca minis tra Spraw Z ngr.i 
nicznych ZSRR A. Gromyko ~łożył 
na polecenie rządu radzieck_iego 11[) ­

stępujące pświadczenie na ręee r.~wr 
ge d'affaires rządu kantońsk!zgo: 

W wyniku wydarzeń, jakie '>a­
szły w Chinach - i doprowatliiły 
do głębokich przemian w wo,i­

za sobą utworzenie Chińskiej 
Republiki Ludowej i p[)woia1110 
do życia•rządu centralnego Chiń 
skiej Republiki Ludowej, - znaj 
dujący sii; w Kantonie rząd pa­
na Yan-Si-Szana przestał &pra­
wować wla.dzę w kraju, prze­
kształcił się w prowincjonalny 
rząd Kantonu i utracił możli­

wość utrzymywania stosunków 
dyplomatyczn~·ch z innymi l•ań­
stwami w imieniu Chin. 

Okoliczność pcwyższa dopro-
wadziła rlo ti-ir.o. że łączność tlY­

plomatyczna Chin z zagraniczn:v­
mi państwami .Jest przerwana. 
Rząd ndzieeki. biorąc nod u· 

wagi: wszystkie te o-koliczuości, 
uważa stosunki dyplomatyczne z 
Kantonem za przerwane i n'>Sla­
nowił odwołać swych pru(lsta­
wicieli dyplomatycznych z l{a11-
ton11. 

• ••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Ożywione walki 
w Chinach 

LONDYN (PAP). Agencja Rl"utera 
donosi z Kantonu, że znaczne siły 

chińskich wojsk ludowych t>osuwają 
się w szybkim mar!'zu z rótnych lcie 
runków na Kanton. Na miasto to na-
cierają dwie kolumny: jedna oezpo­
średnio z północy, druga z południo 
wo-wschcdnlej części prowincji Hu­
nan. Druga. kolumna zeszła już z gór 
skich przejść na granicy prowincji 

skowym, politycznym i ~polecz- Hunan i Kwantung, 
nym życiu kraju, co pociągn1;lo I południe. 

kieruja,c się na 

W odpowiedzi na dywersję i zdradę 

Rządy Rumunii i Bułgarii uznają za nieistniejący 
układ o przyjaźni i współpr~cy z rządem Tito 

Bukareszt (PAP). Min ister Spr aw 
Zagranicznych Rumuńskiej Republ:­
ki Ludowej - Anna Pauker -- .,vr~­
czył dnia 1 bm. ambasadorowi Jul!O 
sławii w Bukareszcie notę, stw:er­
dzającą, że wobec wrogiej w nos~m­
do Rumunii dz:ałalności obP.cnego 
rządu jugosłowiańskiego - rząd r u..: 
muński uważa, iż jest zwoln.ouy od 
zobowiązań, wypływających z P·, -i'JJ 
sanego w swoim czasie układ •J o 
przyjaźni, współpracy : pomocy wza 
jemnej. 

nowien::: mi układu o przyj :i ~ni, 
ws.:iółpr_cy i pomocy wzajem::cj, za 
wartego w 1947 roku z rządem jugv­
słowiańskim. 

Ulgi kolejowe 
dla pracowników państwowych 

W AR SZA W A (PAP). Ministersfwo 
Komunikacji na wniosek CRZZ, po­

{>arty przez Prezydium Rady Mini• 
* "" * strów, rozszerzyło uprawnienia. do 

Sofia (PAP). W nocie, wręcz•)nej ulg przy przejazdach kolejami pań• 
dnia 1 bm. charge d 'affai res jugo>b • 
w:ańskiemu, bułgarski min :sler stwowymi również na tych pracowni 
Spraw Zagranicznych Poptomow ko kl1w państwowyc1!. którzy ja.ko kon• 
:nunikuje ~ po!ecen:a _swego rq i~, I traktowi opłacani są z kredytów rze 
ze wobec Jawme wrogiego stdnu·.v1- czawych 0 ile zawarto z nimi um'>­
ska obecnych kie rowników Jugosła- • . k ·1 za 
wii w stosunku do Bułgarskiej Re- wę 0 p~acę na czas ~le~ res O~Y. 
publik: Ludowej - rząd bułi;a ro ki u rządzeme weszło w zyc1e z dmem 1 
waża, :ż nie jest już związany ;:)s~a- 1>aździernika rb. 

W kilku wierszach 
STRAJK BELGóW WE FRANCJi 1 r0wymi przewodnicziicymi zebrania 
30 tysięcy robotmkćw przernyslu ~r· stali w ybrani Generalissimus Sta.­

v;łókienniczego, mieszkających w B el Jin, przewodniczący chińskiego rządu 
~-:ii, a pracujących w pog ranlcznycn cPntralnego Mao-Tse-Tung i p ro! . 
miastach f r a ncuskich, zastrajkowal:) J ;iliot Curie. 
n~ znak pr otestu przeciwko dalszej 
t•bniżce płac. 

PROWOKACJE GRECKIE 
W ALBANII 

Alba nska a~encja prasowa donogf, 
że monarcho-faszyści greccy w dal· 
szym ciagu dopuszczają się prowoka­
cji wobec Alba nii. W dniach 28 i Z9 
września żołnierze armii ateński2j 
\\ielokrotnie przekroczyli granicę al­
tańską i ostrzeliwali z dział tery to­
rmm Alba nii. 

CHIŃSKI KOMITET POKOJU 

A gencja prasowa Wolnych Chin do 
nosi, że w dniu 2 paźciziernika odby­
ł '. się w P e kinie ząbranie, na którym. 
postanowiono powołać do życia chill· 
s ki komitet w obr onie . pokoju. Hono-

ROZRUCHY W BORNE O 
Jak donosi agencja AN D, na Dor­

neo holenderskim doszlo ostatnio rlo 
~e;wych r ozruchów i walk pomiedzy 
Indonezyjczykami i wojskami holen­
der skimi. Więźniowie obozu koncen­
i racyjnego kolo l\Ialang~ zbuntowali 
~ię i zaatakowali hok r.derskich straż 
ników. Doszło do walk, w kt órych 
zginęło w:elu więźniów. 

DLA NlEWIDOMYCH 
Maszynę do pisania dla niewido­

mych skonstruował pracownik U kra· 
i ńskiego Instytutu Defektologii, W. 
C:er g-cl. Maszyna jest porta tywn:s, 
waży nie wiele ponad kilogram i jest 
b.ardzo prost a w użyciu. Produkcję 
tych maszyn rozpoczęła kiir.iw"ka fa­
tryka maszyn biurowych. 
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Wiadomości, jakie nadchodzą ze 

'\vszystkich krajów mówia o tym że 
Międzynarodowy Dzień Walki o 'Po­
kój upłynął wszędzie pod znakiem 
potężnych, imponujących manifesta­
cji. Setki milionów ludzi w!Zystkkn 
narodow:ości i i·as, bez różnicy poglą­
dów pohtycznych i przekonań .religij­
nych, zamanifestowały w tym dniu 
swoją nieugiętą wolę obrony pokoju, 
wykazując jednocześnie, że obóz po­
koju, na którego czele stoi Zwiazek 
:Radziecki, jest znacznie silniejszy od 
obozu imperialistów i podżegaczy wo 
per.nych • i że w walce o pokój 
twycięży. 

Węgry 

We wszystkich miastach i wsiach 
W Qgier odbyły się masowe wiece dla 
zamanifestowania solidarności naro­
du węgierskiego z światO'l\'Y!Il obo-
zem pokoju. . 

Ilndapeszt przybrał w niedzielę od­
świętny wygląd. Budynki i gmachy 
raf1stwowe tonęły w czerwieni. Nie­
przebrane rzesze ludzi wypełniły 
Plac Wolności, by zamanifestowa~ 
&\~·ą niezłomną wolę obrony pokoju. 

Do zebranych przemówił minister 
kultury Revai. 

Rumunia 

- a1 
, 
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I SE Kl MILIONÓW LUDZI 
Ili i demonstrowały na rzecz pokoju 
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Ju~ dnia 1 października odbyły się g Z S R R powszechnej walki o pokój, która o-
w Moskwie masowe wiece we wszyst garnęła cały świat. 

kich instytucjach i zakładach pracy. n a cze Ie Ruch w obronie pokoju - stwlet"-
Znany stachanowiec leningradzki dza dziennik „Pra,vda" obJąl 

- Rukawisznikow, przemawiając na d ł wszystkie kraje i kontynenty. Nie 

wiecu w wielkich zakładach metalo- .'n a ro o' w m ., u 1· q cyc h pok o' 1· ma on przy tym nic wspólnego z bur :iuazyjnym pacyfizmem, z bie111ym 
wych im. Stalina powiedział: I negowaniem wojny. Jest to potężna 

„l\ly, ludzie radzieccy, · nic chce- 1 •••••••••111:••11•••••••••••••••••••••••••••••••••••:o•••••••••••a""'"' akcja ludów, które nie ćhcąc powtó-
my woi·ny. Dla nas, budownic,.,ych '. dz1.e!o uch-. 0" . • 1·cn1·a \\'szystk1'c'n pro· I · J F ·· · b·· · rzenia się zgro?:y wojny, gotowe są 

- >ie 1 - •ameJeW, wy 1"m st~c_ha- orlv.ażnie bronit swego prawa do 
turbin, najważniejszą troską jest ~ stych ludzi a :i ś,-,:ecie od klę;;ki wo]· nowcy mos kiew.';c:y, przedstaw:c1ele ! życia, do pokoju i rlo bezpieczeństwa. 
dostarczenie jak największej ilG- : ny. kó ł naukowych it d. Przygotow~.:-.:a oo '.'·Iiedzynarodowc)!'o 
ści turbin ele}trowniom naszej i Kulminacyjnym punktem obchodów Zebr~::i wyh:·ali z c:it~1zjazmem Hnia Walki o Poki~j wykaza!~-, jak 

prezydium honorowe, do ktorcgo we- 1 r;lchoki i e fektvwnv ,,·I.lad wnosi ka:i: 
wielkiej ojczyzny socjalistyczne]. : Międzynaro:J owego Dnia Walki o Po- ~zli czlonkowie - Biura Politycznego Idy. naród do tej w;ilkL 
Bfdzie to nasz najle11szy wkład ' kój w ZSRR był [\C WKP(b) z Generalissimusem I 
'rv· ~prawe .obrony pokoju." . I WIELKI WIEC W l\IOSICWIE. Stalinem na czele. Jednakże - jak podkreśla dzien-

- Przemówienia wygłosili przed3ta- r.ik - podżegac~e wojenni nie rezy-
n· tl . 

1 
. t h . . " srod głosow uczonych i'łldz1ec- n , · - . · l b t ·k - k. I · h I l ~ 11 ·ą Imper 'ali ~c· n 1 .-.10 yk • 

,1 c wsz~·s .oc i mias ac i wsiach . . · . . 1n1cc ten, ktory odbył się w olbrzy- wicie e ro o ni -ow mos 1cws nc , rn .,, uJ · 1 " 1 u'"' -amer a11-
r.a oo:izarz.e całej Rumunii odbyły si.ę , lach zwraca m. m. uwa~ę wypo,w1<'dz mim Zielonym Teatrze, zgromadził cl oźników, uczonych, arly~tów itd., lscy szerzą w da lszym ciągu zamie­
r.,:lsowe wiece z udimłem robotm- ,,-1ceprezydcnta Akndemn Nauk ZSRR 

1
_.

1
k d . . t t . . , _ m._in. ?rn.i;;ter zakładów hutniczych szanie, podsycają psychozę wojenną, 

l t.w, chłopów i inteligencji pracują- p~of. "'ołgina: I '1 ~ ziesu~ ysięc·y . mie_szkancow „~:erp i Młot'' - Torpa~ow, znany kontynuują swój kurs, zmierzający 
cc,j, na których przyjęte zostały re- • . . . srohcy ZSRR Olbrzyn11 amfiteatr nie pisarz ~urkow, _Przewodniczący koł- do zdławienia demokracji i odrodze-
zolucje wzywające do obrony pokoju. „Uczeni Związku Radzieckiego mógł pomieścić wszystkich uczestn!- chozu mi. Gorkiego Stepanow, · · · · · 

W Bukar~szcie o~było się wielkie - mówił prof. Wołgin - dowie· \ów potężnej manifestacji. Tłumy członek Akademii Nauk ZSRR m~ fas~yzmu. StaraJ.ą SlQ. o~i. pod-
zgromadzeme, na ktorym przemawia· dli, że umiej11 rozwi„zać nai'bar- lzale"'ły bl" I. 1· . b prof. Oparin. Y?.'.m.ow,ac ONZ. To~ez za!negi impe-

1
.: •· . d · l . . „ „ po 1s ue u 1ce i wy rzeże 1 . . • rmhstow wymagaJa meustannego 
'· "1cep1zewo mcz~cy paramentu dziej skomplikowane zadania J·a- . k. ,.,. _ mponuJący wiec zalfończył się u- . . . : d 1 

Constantmescu-Yas l rektor Akade-- .. . • . . ' 1 ze i moskwy. chwaleniem, wśród burzliwych owa- w~?1a;%'arua czuJnosci, a .szego roz-
m;i ·sztuk Pięknych - Breslasu kie stawia przed mmi o1czyzna p kt l · d 15 t · cji, rezolucji, wyrażającej zdecydGwa· m~am~ :uchu w obrome J?Okoju, 

' · · socjalistyczna. W krajach kapita· · un ua me 0 ~ ~· . - eJ na sce- ną wolę obrony pokoju i składającej wciągmęcia do tego. ruchu Jesz<:z~ 

Bułgaria 

W Sofii i innych miastach Bułga.­
ril odbyły , się wielkie zgromadzenia. 
\V mieście Dymitrowa odbyło się 
spotkanie górników bułgarskich z de­
legacjami organizacji studenckich Au 
stralii, Chin i Korei, które przybyły 
na konferencję Międzynarodowego 
Związku Studentów. 

Albania 

Kierownictwo Zw. Kobiet i Zwląz­
lm Młodzieży Pracującej ogłosiły re-­
zolucje, w który.eh wyrażają solidar· 
ność z uchwałami światowego Komt­
tetu Zwolenników Pokoju. W Albanlt 
cdbyły się z okazji Międzynarodowe­
go Dnia Pokoju liczne masowe ze­
brania. 

}izmu, siły wrogie pokojowi usiłu- n:e, ud~ko~owaneJ w1~llnm. portretem t:ołd wodzowi calej postępGwej ludz- ezerszych warstw, Ji:szcze ~ardz1eJ 

j 
k ta. ul • dl Generalissimusa Stalina i transpa- kości _ Generalissimusowi Stalin<>- CZY_nnego ~e~askowama .P<_>dzegaczy 

ą wy orzys cna {ę me. a pr;i- rcntem z napisem: „Obrona pokoju wi. woiennych l ich popleczmkow. 
cy twórczej, lecz dla zmszczenla spra' ·ą tk• h d • • 1 w · d · 1 · . - . . 1- ' wszys 1c naro ow sw a- me zie ę wieczorem we wszyst-
cywibzacji 1 kultury. Jest to naj- t " · 1. · • · ł 1 · kich parkach moskie\"Skich urzą.dzo-. • a , zaJę i mieJsca cz on cowie prezy- " 
większe przestępstwo przeciwko d" ś ód . h k K n'.> zabawy ludowe. 
ludzkości". mrn, a "'. r .me se retarz omt- ,, '* "' 

tetu moskiewskiego - Popow, sekre- Cała prasa radziecka omam!l ol-
W szystkie wypowiedzi ludzi ra- tarz generalny Zw. Pisarzy Radziec- brzymie znaczenie międzynarodowe 

dzieckich przepojone są poczuciem 
solidarności z masami pracującymi 
całego świata. Przy się ga ludu 

Obóz imperialistów - pisze dalej 
„Prawda" - doznaje coraz to no­
wych porażek. Stosunek sił na arenie 
światowej zmienia się w dalszym clą 
g\• na korzyść obozu pokoju i demo­
kracji. 

Na wiecach i zebraniach odczyty­
wane są. setki listów, które napły­
wają do ZSRR z krajów kapitalistycz 
nych. Autorzy tych listów to proścl 
ludzie, robotnicy i chłopi, pracowni­
cy umysłowi i bezrobotni. Wszyscy 
c,nl wyrażaj4 swą miłość dla Związku 
Radzieckiego i wdzięczność za ol­
brzymi wysiłek, jaki ZSRR wkłada w 

ostatecznego zwycięstwa nad . podżegaczar:ni wojennymi« 
W niedzielę po południu odbyła s!ę zlużono następnie do ogromnej urny 

w Paryżu przy Br:imie Wersa:.sk\ej, CPltralnej. 
pod auspicjami Sl"ZZ.. oraz bo jownt- Burzą oklasków przyjęto grupę 

k·5w o wolność i pokój, potężna ma- przedstawicieli wolnego Vietnamu. 
nif~stacja ludowa, w której ucz•'.>Ln1· Gorąco oklaskiwana była równkł: 

czyły setki tysięcy osób. rrupa wychodzców polskich. 
Na trybunach, udekorowanych Do zebranych przemówili przedsta-

Niech żyje i' krzepnie &ztandarami ,urC'dćw, reprezento'lva- \I :ciele wielu organizacji demokra­
nycł w świat.1wym 1\ 1,mitecie Cnion- t:.cznych, wył'ażając pewność, że st­
ców Pokoju zas' i:dli najwybit1.iej„! (y pokoju i postępu odniosą zwyclę­

pr;;ywódcy pol1ry, ~ni , i przedsta·;v1- /s~wo i stwierdzając, że naród fran­
cie-lu P"stęp,nv~ t•h organizacji frai1-

1
cuski nigdy nie wy.s,tąpi przeciwko 

w sk icb, wśród mc:h: Fnrge, \'igne. O'itoi obozu pokoju - Związkowi Ra­
Thorez, Cachin, Marty, Duclos, Fra dzieckiemu - i demokracjom ludo-

Członek KC Komunistycznej Partu 
Francji, Casanova st\'Gerdził, że na­
r.>d francuski opowiada się za poko­
jem. W dalszym ciągu swego prze­
n16wienia mówca podheślił m. in., :te 
wiadomość o posiadaniu przez Zw. 
Radziecki tajemnicy bomby atornor 
li ej wywołała popłoch wśród podże­

gaczy wojennych. Jedn2.kże Z11 iązek 

Rndziecki nie straszy bombą atomo­
wą, lecz kontynuu;:> swą pokojową 

politykę. przyjaźn narodów 

'l ZSRR i Polski 
)sekretarz 

KC Komsomołu 

chon, Casanova i inni. W) m. 
W&paniałą defiladę obroiiców po- Wiceprzewodniczący Związku Po-

koju otworzyli i·adni samorządowi, tel>owych Chrześcijan, prof. Man· 
douze, potępił próby reakcyjnej cz~-

bojownicy o wolność i pokój z Pary- śc: kleru odciągania wierzących ka-
ża ' niemal wszystkich miejscowośd tclików od akcji w obronie pokoJ•1 
okoliczny<"h. Nieśli oni \V urnach kart oraz wykorzystania religii dla celów 
ki głosowania na rzecz pokoju, które pclitycznych. · 

Na zakończenie przyjęto jedno­
n.)·ślnie następującą rezolucję: 

„}lieszkańcy Paryfa składają 

przy.-;ięgę, że będą nadal prowa­
dzić akcję pokojową aż do osta­
tecznego zwycicstwa nad podże· 

gaczami wojennymi." 

l'lff Z I';. 

- Mir 
USA I 

W Chićago rozpoczęła się ogólno­
amerykańska konferencja zw. zawo­
dowych w obronie pokoju, W konfe­
rencji uczestniczy 1.ł>OO delegatów 
ze wszystkich stron Stanów Zjedno­
czonych, wysłanych przez lokalne od­
działy fabryczne poszczególnych zw. 
zawodowych, wchodzących w skład 
CIO i AFL. Należy zaznaczyć, że wy 
bory delegatów odbyły się mimo ne­
gatywnego stanowiska centralnego 
kierownictwa ClO i AFL w stosun­
ku do konferencji pokojowej • 

W. Brytania I ---i 
Brytyjski Komitet Zwolenników p„ 

koju ogłosił odemę, w której pod­
kreśla, że naród brytyjski znajduje 
eię na rozdrożu. Jedna droga prowa­
dzi do szalonego wyścigu zbrojeń i 
do awantur międzynarodowych, a dr11-
gu. - wiedzie do rozbrojenia, przy­
jaźni międzynarodowej i trwałego 
pckoju. Naród angielski wybierze 
n iew~tpliwie d1·ogę · pokoju. 

Grecja 

Rozgłośnia Wotn~j G rccji ogłosiła 
apel do greckich zw1ązkó,·; zawodo­
wych z okazji 1Iiędzynarotloweg\1 
Dnia Pokoju. Apel wzywa robotm­
k6w greckich do udziału w manife­
stacjach pokojowych i do solidarno· 
ści z gwiatowym obozem pokoju. 

W!ochy I ----------We wszystkich miastach Włoch ty­
siące osób wzięło 11dział w manife­
stacjach Międzynarodowego Dnia· Po 
kilju. 

W Rzymie odbyło się zgromadz~ 
nle ludowe w teatrze Adriano. Nad 
rybuną widniał napis: ,,Przyjaźń 
z ZSRR wzmacnia frGnt pokoju". 

Jako pierwszy przemawiał przed­
stawiciel Włoskiej Partii Socjall· 
stycznej - Lizzardi, p0dheślając, 
ie d~isiaj, kiedy imperializm chee 
wciągnąć świat w nową awanturę, 
wszystkie narody, a wśródl nich na­
ród włoski wiedzą, iż ZSRR jest nte­
zachwianym bastionem pokoju. 

Z kolei zabrał głos profesor nnl­
wersytetu rzymskiego, komunista -
?'. atalino Sapegno, który, witając 
Pudowkina, omówił działalność arty­
styczną tego wybitnego reżysera o­
raz zobrazował olbrzymi rozwój ra­
dzieckiej sztuki i kultury, służące} 
interesom szerokich ma!! pracujących. 
Sapegno przeciwstawił· rozkład sztu­
ki burżuazyjnej na Za<-4\iodzie rozwo­
jowi socjalistycznej sztuki w Zwlą:z­
ku Radzieckim, będącej wzorem dla 
postępowego świata artystycznego w 
innych krajach. 
Następr.ie witany hucznymi o las­

kami, przemówił w j~zyku i>fosklm 
dyser r adziecki Pudowkin,· oś"·iad­

czaj;'.!C m. in.: 
„Podczas wojny z Niemcamr"ha­

słem w Zwi~zku R;1dzieckim hyio: 
„Nasza sprawa jest słu;;zna, zwy­
cięstwo będzie nasze''. Pod tym 
hasłem naród radziecki :i:wyciężył. 
Tak samo dziś w obronie pokoju 
powinno brzmieć hasło: „Xasza 
sprawa jest słuszna, zwyciestwo 
będzie nasze". 

tow. Szelepin 
przemawia OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOC))f) OOC:OIJCiOC Q:: QIXX>OOOOOOOOOXCl : : : : :oooooocxxxxxxxx:: •:JO: oo ::c :occc:::: • «:: xo: :::: coo:> "OOC•>OOO<: >OOC:C:>O>O<OO)O:OC: :)O:OICOCOOC oo: :oo Xlto: :>0:occc>0-•oci::: :i.-cxc>0ooooccrx:xxz><XlOCCOOO::: XXXX'<XXX>OOOOCOCCX: ""'°'"'''°''oo: •oc•x:ocooa 

w Warszawie 

Niech mi wolno będzie w li mieniu wlelom!lionowego Komsom.:i­
łu lcn:nowsko-stalinowsltiego, w imieniu całej :młodzieży iradz.ieckiej, 
;przekazać Wam - pracującym bohaterski.ej Warszawy - gorące po­
zdrowienie i życzyć Wam de>lszych sukcesów' w Waszej walce o bu­

Stronnictwo Demokratyczne zacieśnia współprac~ 
•••••••••••••••• 

dowę socjalizmu, o pokój na całym świe<::e. 
Z dniem każdym coraz szerzej roa;wija się potętny ruch Dll­

rodów w obronie pokoju przeciwko podżega.czom wojennym, 
przeciwko imperialistom An glii i Ameryki, dążą.cym do r~ęta­
nia nowej rzezi światowej, 
Żadne machinacje nde porno gą jednak panom imperial.'.st?m i 

ich pcpleczn:kom. Nie pomogą 1 m w ich szatańskiej mkczemne_J rc­
bocie ani dolary, ani nowe baz.y wojenne, an: sfora sprzeda~nych 

z połs~illl ruche01 robotniczyin 
hodującym zwyci~sko Soej~liz01 

Przemówienie posła Leona Chojna - na li Kongresie SD w Warszawie 
•••••••••sr•••••• 

psów i sługusów z obozu podłego zdrajcy ! szpiega-judasza T:to i W dalszym c:ągu obrad II Kongre I Odrodzone Stronnictwo Demolu-a-
jego gnfazda żmij. su Stronillictwa Demokratycznego tyezne pn;yji:ło program Pl{WN bez 

Lasy pokoju spoazywa.Ją w mocnych i pewnych rr,kach. wygłosił referat sekretarz generalny. zastrzeżeń, widzą.c w jego realizacji 
J asne jest dla całego świata, że wielki zwią.zek Radzieekl nie- S. D. poseł Leon Chajn, kładąc szcze warunek powstania prawdziwej nte-

u st::mnlc r ealizuje politykę pokoju t przyjaźni między narodami. gólny nacisk na sprawę zacieśnienia. t>ndległej Rzeczypospolitej P;ilskiej. 

uki o prawach rządzących w rozwo- I mocno jeszcze zakorzen.:onych w 
j u społecznym, stosując tę na!.!ltę do śwliadomości bazy społecznej :SD -
konkretnych polsk:ch warunków, - mów ca wysuwa na plan pierwszy słu 
Stronnictwo budowało i buduje, po- żalczość, czołob:.tność i uniżoność 
przez systeiv, władzy ludowej, fun- przed wszystkim co pochod zi z Za-
damenty usfroju socjaEstyczne~o. chodu. Oto dlaczego n;łSZ rz<\d r adz :eck i, dając wyraz woE narndu, wy- współpracy S. D. z ruC'hem roua!ni- Stronnictwo wzii:ło aktywny współ-

t r walc i mężnie broni sprawy p okoju, walczy 0 wykona:-i'.e układów czym, który przewodzi w budowaniu udział w realizacji tc:;o programu i 
międzynarodowych, ml.i'lCY:~h na celu uqwalenie pokoju. pods ta.w socjalizmu w Palscc. D y- dlatego dziś. na drugim powojennym 

Naród r adziecki pod kierownictwem partii bolsz~wirkicj z sku.sja, która \\•ywia~a ła si~ po rde- Kongrrsie Odro11zonego SD, może o-
tnw. Stalinem n a czP-le umie osiągać zamierzone cele. Uoin:i. lu rsc:e, trwała do kon:a p:erw,;~Ego C'('ni(· swi1j wl•ład i wysiłki w budo-
wywnioskować choda.i by z Ggłoszonego niedawno komunikatu dnia obrad ora1. w drugim dnia Kun w<: prz;\·szleśri narodu.i państwa ne-
agcncji T Il.SS. gresu. czowo i cbickt:vwnic, bez nicpolrzeb 
J est t o '':ymowne św:adcchvo \vySokiego poz'.omu nauki i tech- . ~icn·:sz'\ CZ<'~Ć S'-''':go ref~rai ~1 P_:>- nej mega loma nii , ncldając słuszny 

n iki w naszym krain. sw1ęca mowca a.nal1z:c dz:ah1~(1sc1 prymul lowar:zyszom z szt-rt>g1hv ni-

Zw!ą:?:ek Radziecki. b~riący najbardziej stanowczym i !wnsel{ - Str onnict\va w o::resie przcd.VC'Jł'n- botnirzyd1 i d1lopskich, 11rzcde 
wcntny'.n obrońcą pokoju, w.n:ow:ada s:ę i będzie \vypow:adał s'q nym i w czas:e o!rnpacji. wszystkim rollctnicz:vch. 

Stronnictwo rozpowszechniało n'e 
zaprzeczalną prawdę. że proletariat, 
będąc klasą, związaną z najbardziej 
1>ostę1>ową. formą gospouarki - ud· 
grywał - i odgrywa kierowniczą ro­
lę w walce o postęp i socjalizm. 'i.~ 
partie robotnicze w sojuszu z chło­
pem i inteligentem za1>ewnią 1•a.ł:>mu 
ludowi pracującemu Pclski co:i·az 
wyższy 11oziam dobrobytu. 

nadal za kontrolą nad en<)rg!ą at omowa. i :z.a zakazem broni at.1mo- S~kr. generalny SD wskazyje pr7:v · tym, że !uytyczna ocena dor;:ibku : W m :n10nYm 5-letn im nkr>'sic Domagając się zaostrzenia :-zujnoś 
wcj. tr adycji Stronnictv.'a konieczna b:-·- Stronn ictwo pod ejmo'lvalo prace r.a ri palitycznej, sekretarz gencrnlny 

Narody świata mo0~ą b_vć sp okoJ·ne, albowiem na czele obozu :;io- l d 1 · · ·k · d · I 1 R ta. abv. po peln v. m prZC'Z\':yc:~ler;iu ru nyc 1 1 c:('z ·:en o cin <:ac.1. ,(- SD wskazu.ie, że z powodu nie1~o~c-
k oJ'n i demo-r.racJ"i stoi najw;,..k szv_ boJ·ownik o sprawę poko.i!.l i de- · · · p 1 1 d k J " złych 

1
· s7.kodliw,,·::ll pnJstalo~;;i kro zum1c.iae. Z\' ,1 s.;:a 0 zys a a ~\\ą niania łllltrzeby walid z wro!?:imi Pol 

mckracJ·: .. o szczęście naro'16w - ~eniusz ludzkości, nasz \•:ód:. i na- 1 „ d · k ' h · lk - c1:y~ ku trwałtmu sojuszowi z klas~ wo nosc z1ę -1 ero;cznemu wy~· ·o sce LudawcJ· za.czajonymi siłami re -
u czyciel tow. Stalin. · · · A · · R d · ' · c:~zvmy si"', że narólł i101s ki i J"ego dzielna. ntlcdzież kroczy w robotn :czq. w: sprzym:erzone.i .rmu :i Zl'.' t ce.i akcji --; 7.darzały si<; wypadki, iż na 

" " Pi„ric·letnia powojenna droga - że Polska dzięki Zw. Radzicck'.c- najwyższe st:mITTVisłta w Stronoic-
p lc1-w3!lych szer2„"'ach l>o;.>wniltów o pokóJ" l demll'kracj". " · ' ł d - ' k1 „ " Stronnictwa poiwierdziła nicza.prze- mu wroc; a .na awne s.wa • swego twie, a przez Stronnictwo i na stano 

Niech Ż"'.i" mieszltai1cy War sza.wy! Niech żyje naród polski i je- l 1 · · k ł „ „ cza.In"- prawdę, że siła idcolo:(ii SD nai ura nego roz.WOJU l uzys a a o- wiska i>aństwGwe tirzedostaw:Jły si" 
"O awann-ar da, 1lrganizator zwycięstw narodu polskiego - . Polsl~a ·• · i 1 · t • · " o " oparta jest na. sojuszu z rewolncyj- gromną pomoc m a er :a ną 1 ec.m1cz o-bee agentury, które posługując s:ę 
Zjednoczona Partia. Robotnicza! nym proletariatem, jej słabość w o- ną w odbudowie kra ju - Str.mnie- myka.Iną. fra.zenlagi" usypiały czuj-

Niech wiecznie ŻYJ0e i" krzepnle P"'"'laZń mf...l~y naroda.ml pol- t · ł · ł .... „ ł · 1· "' ·-„ ....,...._, I kresie przedwojennym i Gkupllcyj- wo umacma o l pog ę..,.ia o so,p s:z. ność, by szybciej dostać się do cen-
ikl,pi i radzieckim! ~„„le'. 

1 
-.,: '' . nym tkwiła. w połowiczności i wa.ha przyjaźń z n arodami Zw. Rad zie:lt'.c tra.Inych ośrodków władzy połitycz-

,,Niech żyje pok6j na całym lliw""" niM!h, które pritwadzi.ły do klęsk f go. · I nej i państwowej. 
'--""N-~..;c:J1:,_z_· ~„~..:e .... :.w..:.·l.:el:..ki_·_oo..;..~_aw_n.ik-o!!!!lllpokf. . • o.· J.to.;..w_._s_ta1_1n_t __ ; __ !~_· .... "'.••."·-~-(I..-' . .-~ ._~owały drogę zdradzie. Przyswajając sobie zalożenia ria- Spośród przeżrtków ka.roltaUz:m.u. 

Dłuższy ust~p swi:!ZO przemów-le­
nia pośw;ęca sekret11 rz generalny SD 
sta.nctwisku Str1mnictwa w sprawie 
stosunków pomiędzy Kościołem a 
Państwem. P '.erw.o;zy powojenny Kun 
gres SD stwierdził. że Stronnic~wo 
pragn :e zi:peY.mienia Kośc,iolowi pel­
nei swobody rozwoju, ale łlruriw­
Śtawlać sil} będzie wszelkim pró! .. 10m, 
zmlt>rzp,jącym do używania Eościoła 
j;,,ko instrumentu polityezncgo. 

N:e ulega v;;ątpliwości - stwier­
dza mówca - że wszyscy ludzie pra­
cy pnprą wysiłki zmi~rrojące ;lo ta­
idcgo uregulowania. stGSunków mię­
dzy P aiistwc.m a l\:cśclołem, 1Stóre 
gwa.rantując wolność rellgil zab.~zpie 
czą pełną suwerenność Państwa. i nie 
narusza.lno.ść uprawnień władzy lu­
dowej. 

W rz:akończeniu sekr. gen. SD 
stwierdza. że obecny Kongres stanie 
się świadectwem zwycięstwa be7.kom 
prOOJhirwego nurtu. demQkratyczne· 
10 w szet:ecac.h StrQDD!clMr.a. ,~M '-
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Nauk 
W podnoszen:u świadomości po 

litycznej i ideologicznej członków 
naszej Partii i wszystkich ludzi 
pracy w Polsce, decydującą rolę 
odgrywa nauka, oparta o jedyny 
w swojej doskonałości podręcznik 
marksistowsko - leninowski doby 
dzisiejszej, o ,,Krótki Kurs Histo 
~ii W.t\:P(b)". 

Korzystanie z „Krótkiego Kur­
&U Historii WKP(b)" posiada w 
polskich ruchu robotniczym już 
pewne tradycje. Tropieni przez sa 
nacyjny reżim faszystowski, rewo 
lucjoniści polscy w ukryciu pracu 
wali bezpośr~n:o przed wojną 
nad t1umaczeniem podzczególnych 
rozdziałów tei encyklopedii wie­
dzy marks'.stowskiej. Poszczegól­
ne cz~ści H'stor_i WKP(b) ko1por 
towane były wśród robotników i 
chłopów, wnlc:"'.ących o wyzwole­
nie mns pracujncych spod jarzma 
kapitału i rząrlu zdrady narodo­
wej. 

Gen'alne dzieło Starna, wyda­
ne 11 lat temu, spełn:ło ogromną 
rolQ ,,. dziedzinie szerzenia nauki 
lcnin zmu, zapoznało ono - na 
dośw:adczen·u \valk ~ zwyci~stw 
WKP(b) - robotnika polskicgr> z 
prawami rozwoiit1 ·walki proleta­
r· atu o władzę i socjalizm. 

W c ągu 5 lat władzy ludowej 
w Polsce, Part:a nasza przeszła 
przez różne fazy szkolcn:a. Różne 
tez były programy szkolenia człon 
k?w partii. ·. Do!_)iero po plenum· 
s .erpniowym. na którym ujawn o 
no i rozbito uraw1cowo - nacjona 
lislyczne odchylenie w Part'i, ko 
niccznosc i kierunek masowego 
szkolenia członków Part.i zostały 
wyraźn!e określone. Za jedyny ·i 
niezawodny środek podniesienia 
poziomu ideologicznego i hartu 
członków Partii uznane mstało 
masowe szkolenie na gruncie 

Sfr. S 

rodzaju, usiłującymi przeniknąć bliografii ułatw:ającej głębsze za- „Krótk~ Kurs Historii WKP(b)", 
do naszego aparatu państwowego, poznan:e się i rozszerzenie wiado publikowane na łamach całej pra- _ 
gospodarczego, a nawet do szere mości przyswojonych z Krótkiego sy. ilustrują przemiany, jakie pod .mali:llliiim•iimm•rm•lm•m!llillllliAmlilllltilllillllłlilDaeiilmm-
gów partiL Kursu. wpływem studiów pracy towarzy 

Z bogatej wiedzy „Krótk'.eg.:> W grupach samokształce11:o- sza St~lina zachodzą .w umysłach 
Kursu Historii WKP(b)" korzysta wych pracuje około 1500 nauczy- szerokich rzesz partyJnych. 
obecnie Wyższa Szkoła przy KC cieli - członków Partii, którzy Przemiany te tworzą nowego 
w Warszawie i Centralna Szkoła przyswoiwszy sobie wiedzę mark działacza partyjnego, dz·ałacza, 
KC PZPR w Łodzi oraz 16 szkół sistowską, wpajać będą tę twór- który wie, którędy prowadzi dro 
wojewódzkich; czą naukę naszemu młodemu po- ga do socjalizmu, któr.y urnie po-
Szczególną uwagę poświęca Par koleniu. służyć się wiedzą marksistowską 

tia kształceniu pracowników apa Czerpanie z nauk epokowego w codziennym, n:eugiętym tru­
ratu partyjnego bezpośrednio kie dziela Stalina ułatwiają \~prawa dzie budowan!a społeczeństwa so 
rujących działalnością organizacji dzane obecnie w szkołach partyj- cjalistyczncgo. 
partyjnych. W grupach samo- nych pomoce naukowe, jak: tabli M1Lo11 egzemplarz;: „Kró~kie~o 
ksrlałcen owych uczestniczy około c:e, plansze, wykresy i fotografie Kursu Histori i WKP(b)" rozchwy 
4: tys. pracowników aparatu par- ilustrujące przerabiany temat, tany w Polsce w cią~ kilku m ic 
tyjnego z całego kraju. Konsul O tym, jak.e nauki wyciąga sięcy przez towarzyszy i bezp::ir­
tacji takich odbywa s ę w ośrud- nasz aktyw partyjny, uporczywie tyjnych przyczynia s:ę do ukształ 
kach szkolenia cnraz w.ęcej. Po- pracujący nad pogłębieniem swej towan·a nowej treści i nowego 
chwały godną zdobyczą ośrodków wiedzy, św.1udczą l:czne wypowie- I oblicza naszego społeczeństwa. 

. iest już tak jak. dawni~! 
i rnrniejszyła o 10 procent 'lość . blę-1 nie powróc:i dawne zaniedbania. No­
dów na 100 metrów. wy system premiowania sprawił swe-

S 'b'' ,, poso -na bezrobocie 
Niez11'j'lda dysk1isja toc:yla się w tych dniach w senacie wlosldm. Oto 

senatorlro socjalistyczna - Merlin zgłosiła clo uchwalenia wniosek w sprawie 

:.dihwidou.>auia clom6rv publicznych, lctóre istnieją we Włoszech „oficjalnie", 

t.j. za wiedzą i zgodq U,wd: rządowych. Oczywiście wniosek ten poparli 

seJurtorowie homunistyczni, natomiast SPRZECIWILI MU SI~ 1ena.toro­

u:ie chadeccy i pseudo-socjali.ki spod znalru Saragata. 

A jeden z; bosobojnycl• se11ator6w „chrześcija11.$ko-demokratyc:mych" 

111no1ywo1wl srcój spr=eciw oświadc:eniem, ie :::li~widowanie domów pu.­

blic::.11ych pr:yc:yniłoby się do.„ ir:rdslu bezrobocia(/}, Innymi słowy „po­

bożny", cfwdechi lwmpmi de Gesperi'ego wy=nal, ie w jego pr::eświadc;:;eniu 

f'JWST1'1'UCJA JEST JED!\'YM Z LEKARSTW ŁAGODZJ,CYCII KUiSK~ 

IJEZUOJJOCIA. C/wdechi m1iosek o oclroczenic dyslmsji zost.al jednak wi~ 

lrs:ością gfo.1ót1J. odr:r:11crmy i debaty w sprawie zlikwidowania ohydy, jak<1 

S<! „o/icj(1lnc" domy p111ilicz1le, trwają. 

Warto nadmienić. ie tego rodzaju „in$tytucje" oficjalnie istnieją dziś 
I) [ho t<'e Wlos=ech, His=pm1ii i Portugalii, t.j. tv krajach, r:qdzcmych pr:e:: 

ró:.Uego typu fus=~·stów i klero·fas=ystmu. Stanowisko włoskich chadeck6w, 

;;ojęrc lt' roku dys/'1,sji varlameutarrr<>j, o f;tórej tu piszemy, jest nie:miernie 

rr('hal!'ym 11r:yc:y:rki<'111 do clwrrrf.-rer.1 stvki „PODIJ7óJSEJ" MORALNOśCI 
}Jl J<Zl AZ1J.\ EJ, r<'fJTl'ze11to1rn11<-j rv sposób niemal „lduJyczrry" przez par 

tię µu 1111 de G"sJl<>ri'ego i Scrl/iy. „l'obożni" clracfocy golo1l'i są piemsi r:ti· 

cić h·1rmieniem pott.:pieuia w „jmrn1)gr:;cs:::nice" i i,s1111tJĆ je po::11 nawias spcr 

łecztnlstu:u, - gdy jednak :clar:::a się mofoo.\ć zlil.widotca11ia ośrodk6rv roz­

pusty i sldcrommia „ja1mogr=cs:.11ic" 1w 11c:ci1cą drogę, ci sami „mora{iści" 

odrzucajq tę 111 o:no.\ć. 1r.<zelhimi sifomi i che<! po:o.<tmóć clm:J11y sllln rzeczy . 

D/rJc=cgrJ? .„ Ponierm: - pro.,tytucja to rzekomo leic 11a bezrobocie. 

1'<.J.-i je<t „pwgmm s0<~j;,/11y" 3u·i:1111 k11piu1lis:yc:nego i r6:!11ych jego obroń· 

c6w. B. D. „Biala", stanowiąca oddział PZPI> 
·v Rudzie Pabianickiej, zatrUllnla 
wielką ilość młodzieży, która pracuje 
tu tylko przez trzy dni w tygodniu, 
zaś pozostałe trzy dni spędza w szko 
le. Młodzież ta pobiera oczywiście 

normalne wynagrodzenie za cały t:1-·­

dzień. 

Na pierw:<zy plan wysunęła się go rodzaju przełom w tym oddziale. 
tkaczka tow. Stefania Pieniak (zdję- Korespondent fahryczny „Głosu" :-;---:;..;;;;;;;:;-- -
cie z prawej strony), pracująca na Z. Sawicka 
dvtóch szerokich ki·osnnch \v1·az z ~a· ciCMKcoc:i POOOo::: ccaococ:::oo:• ;OtłCJDc •»QO :JO()OOI: ::~ oo:aooo:ic~ x: 

o o '"'"oooo :ooo:ooHo:cooaoo oo o:: coT Ci K:::o::coocccco"\ . ~ ~„ 

„Krótkiego Kursu Historii WKP Kilka miesiecy temu oplsall~my w 
(b)". „Krótki Kurs Historii WKP „Głosie" dokładnie kiepskie warunki, 
(b)" jest obecnie głównym źró· w jakich znajdowała się „Biała" 1 
dłem nauki w naszych szkołach 
wojewódzkich i licznych grupach trzeba przyzna~, te tak było w rz«>-

:!nio~~a~;m d~~rti::.iancid .~~;~ 'BuduJ· emy· szybkościowce 111111111111111111111111111111111111111111111m 

września oboJe wyprodukowali e l · 
sztuk extry. W pracy tej dzi1f.Jie po- ' 

~:=i~m(~;::~erz~:;·11:::;)~ Siv ftllllllllllllllllnlll!lllllHlllUllUmllllllllllllmUllllllllllllllllllllllll systemem tasmowy~ 
samok.ształceniowych. Odgrywa czywlstośeL Kulejące krosna, popsu­
on decydującą rolę w budowaniu te omowy, towar pełen braków i błę 
gystemu .szkoleni11. d6w, w dodatku Centrala przysyłala 

Studiowanie Historii WKP (b) tu samych ałabych tkaczy, uważając 
uzbraja nasze kadry partyjne w widocznie, te skoro jest źle, może 
zdecydowaną bezkomP.romiso- by~ jeszcze ~orzej. Nikt nie intereso­
wość w zwalczaniu wroga klaso- wał się szczerze tym oddziałem. „Bia 
weg~ obcych klasie robotniczej ła" traktowana była naprawdę po 
wpływów, wszelk!ej dwulicowo- macoszemu. 

Do konkursu o tytuł 15 zespol6\'r , • dł d zi • dyrekcja Zjednoczenia t.6dz· pierwszym wykopie p~ybęd4 eie:Jl 
najwyższej Jakości zgłosiły się w k. W k;p~ s~~~~j!~:,~~~a ~oz:~~zę:i·e budowy osiedla mieszkanlo· i przygotuj'ł rusztoi~ur ~~a ~s~~·~ 
„~iałej" dwa zespoły tkackie. . Do ,..,::;: na St~kach SYSTEMEl\l TAśMOWYM, opartym na w=~~~~~ nejk:nygaa~~ 1!,U::;s ;';tero..:! ~te 
lJ;erwszego należą: Bolesław Bocian, radzieckich. System ten ma tę 11rze~ngę ~ad tzw. „budokwąl 5 ) kił· :Sposóbywposzcze&"ólne bryce.dy, w 

k H be . L • " • • l przy pro-wadzemu robot na szerSZll 8 a ę, co k h b..a 
Henry e I, do drugiego - Zofia „c1owl! , ze po~'ll a a . now budynek, przy największej specjalizowane w jedna owyc ro ~ 
Heblowa i Marian Jon. Opieką ota- ka dn~ od~~wa.~ w ~m~fi'u{o::~~. Wy~aga on też węższej apecjałi· tach, będą 11ię przesuwać z jedneg~ 
cza te zespoły salowy, ob. Eustachy ~!~jtęp~:;~;.e;:lln~~11. b%gad roboczych, a wię~ t!m samym. J~ST budynku ~o następnego. · -..: 
Jędrzejewski, który osobiście pilnuje, WYŻSZA FORM.4, ORGANIZACJI PRACY. ~z1ęk1 ~~~er.wacj1 osiąg· W trzecim wykopie 11chi;ią ławy b~ 

b kr · h b l .1 · i ·eckich budowniczych będziemy mogb podmesc nasze budoW• tonowe. Czwarty wykop Jest „w r 
ści 1 odchyleń w realizacji linii po 
litycznej Partii. Studiowanie Hi· Opinia ta sprzyl;rzyła się wreszcie 
storii WKP(b) uczy czujności tak tkaczom. Wzięli się w garść, zebrall 
koniecznej dla uchronienia nasze- siły i postanowili z chv.'ilą wejścia w 

a y osna 1c y y zawsze w naJ ep n!ęc ra z1 . ziom organi1.al"yjny i teclmiC'llly. bocie". Tutaj ławy betonowe dopiero 
szym stanie. mctwo na wyzszy po · . się wykonuje. Piąty ~kop „odpo. 

W tym dążeniu do poprawy jako- J?tlnak mocno myli się ten! kto maj, albo czerwiec„. -. w~stchną~. - czywa" i czeka na betomarkę. W sz6 

ż~rcie nowego regulaminu ulepszyć 
go budown:ctwa p~zed ~a~usami <iutychczasową produkcję. w krót--
.obcych ~ge~tur . 1mpenah1tycz: kim czasb okazało się, że dobre chę­
nych, takich Jak t:towsko - trocki c: i zapał mog1 zdziałać bardzo uu­
stO\':scy bandyci ujawnieni w o-· io. W ostatnim miesi.ącu tkalnia „Bia­
statnim procesie Rajka, mobilizuje !ęj" "'YProdukowała 38 sz.tuk extry 

ś · pr d k ·· · d · ł b' przypuszcza, że na bud?w1e w1": A harmonogram przew1duJe ukoncze- stym wykopie pracują jeszcze robot-;1 d o ~1 CJ1 powazny u z'.a ierzc 1:crączkowa praca, że pracuJe tu mro nie ostatniego z 10 b~~ynk6w w s~a· nicy, którzy wyrzucają ziemię. Siód.o 
a a Za a__dowa, :rzewodmczący Ra \vie ludzi że tabor, maszyny itd... nie surowym na dz1.en 9 gr,udn a. my wykop rozpoczęto w sobotę ran.,. 

dy to,v. Karol Kurczewski, znany Wszystko' odbywa si~ spok~jnie„ w Ale dołożymy w:,;zelk1ch staran,. by w miejscu gdzie powstaną trzy dal­
jtst z życzliwego podejścia do m!e>- t~;dzień p~ rozpoczęciu rob~t, tJ. 'Jd skoń-:zyć na cz~s, bo. nie chodzi tu sze budynki, na razie rośnie jeszcze 
d h b t 'k' S tl · dni·rt _'>4. \\Tzc!inia, zatrudnionych tu tylko o 10 domow mieszkalnych. Je· trawa i pa«a się kozy. Gdy skonczy 

yc ro o m ·ow. am umacz~' im ~ ·i· . ek:-iperymenta1na budowa się . ł b -t. d 0 •~tn1' budy 
· •·,·to zaledwie 87 robotników. s.1 nu,za · · . się awy e onowe po Si.<• -

i wyJ'aśnia, J'ak należv. pracować, w u. 1 t d ' v1'adr·,~n na<izych sko- · ta · · · okrvr7 _ Budowa dopiero się rozwija - ut :i, o z os' -~· · r.ek, pierwszy zos me JUZ P , " 
••••••••••••s2••••a.•••••••••••••••••••••••••••••a••••••••••••a••••••••••a jaki sposób unikać błędów·. Inte1·esu- mÓ\vi kieJ'O\Vnik l'obót, ob. Anton! 1·zysła budownict,va ,y calym kraju. dachem. 

N, ~ 
je się również warunkami domowym( Glszewi;ki. - W okresie największe- oglądamv teren budowy. W pierw- O ile 'l,fięc pogoda cboć nieco do• · a . llJlJ e. życia młodzieży: Bywa nieraz, Ze go nasilenia prac, któte pr~ewiduJe- szym 'vyko 'e pracują dwie „trój pi!>1ze, będziemy mieli w J,odzi ~a 

Al, 1E r.ilodociany tkacz jest żywicielem licz n.y na pierw:;zą połowę hstopa<h, ki" murarskie, "tóre już w 7-mym dzieft 9 grudnia 10 nowych domow· 
IW~ ~tan zalogi zwiększy się do 400 ludzt. dniu rozpoczeci.a prac (1 p::ździernl- mieszkalnych pod dachem: 7 z 1:1-icit 

nej rodziny i W związku z tym Od· Do 24 września p1·zygotowaliśmy te" ka) pi·zy~tąpiły do układania muro- o 2-ch klatkach schod?wy~h kazdy, 
u1e nlł.1Z4u1nn.•11ci1U1A 11hACV czuwa kłopoty materialne, ujemnie reny do budowy. Założone w tyrn wanych :fundamentów na łayrach, be- pozostałe zaś b~dą mieściły po 3 
łW~l'łJi; ffł/Jlfl, ·f rJłł rtff' wpływające na wyniki jego pracy. czasie instalacje siły, światła i woay tc.nowvch. w drug·im wykopie konczy kl&tki. 

Tow. Kurczewski stara się wtedy o wacznie ułatwią nam roboty. Budu- ;;ię układanie izolacji pod mur fun- " 'arto tu jeszcze nadmienić, źe kie 
.icmy baraki gor.podarcze nn materia- camentow". We wtorek rano (4.ll)) rownictwo budowy, dążqc do z.ucho-

pożyczkę bezzwrotną dla potrzebują- ' I ll , · dl St k 

E t 9 2 k h łv i narzędzia oraz micsz"a ne c 11· przejdą tu murarze z J?ierwszcg? wy- wania stylu całego os~e a • ~ · 1, zre-
X r a n a 4!> ros n ac ceg·o pomocy. Kierownictwo tkalnl r.obotników z ]ll'OWincji. I Tasz trans- kopu i znów ułożą w_ ciągu~- ~m mur zygnowało z uląadama da~l10w p~o-

. troskliwie dba o poziom produkcji. port zwiózł najważniej~ze m~;cria?y, do wysokości progo"'. weJs.c1?'vych. fabrykowanych i yos~:mow1ło wyko­
pnekrzyczeć turkot krosien - po- Na jej poprawę wpłynęło założenie potrzebne do rozpoczęcia _robo,, obec- t-'a. opuszczone przez mch m1eJsca w riać dachy z dachowk1. 

Na pozór krosien tych nikt nie ob· 
sługuje. 32 warsztaty pracują wprost 
w. błyskawicznym tempie. Trudno u­
cir,;ycić wzrokie.m czółenko, migają­
r;e wśr jd nici osnowy. Lecz wzdłui. 
llUSC.;;:>.nego szpaleru widać krążącą 
zręcznie tkaczkę, która zwinnie prze 
c:hodzi cd jedrn:go krosna do drugie 
qO. Tu zerwała się nić, tam zrobił 
się gmby wa,tek. Szyuko, szybko 
hzeba naprawić uszkodzenia i znów 
3?. krosna pracują w zgodnym ryt­
mie. 

- Obejrzyjcie towar na mych war 
&ztatach - zachęca nas tow. Geno­
wefa Jeżak. - Przekonacie się, że 
1 na 32 k1 osnach można produkować 
ekstrę. 

„Coś niecoś" juł o tym wiemy. ~ 
biurze fabryki powiedziano nam, ze 
produkcja tow. Jeżak wyraża się cy­
frą 2,4 procent •ekstry, 88,1 procent 
primy. ·~"" 

- To nfe tylko moja zasługa -
Uumaczy nam tkaczka. - staralac ale 

myślne wyniki osiągamy dzięki do· t' l li h k nio zaś w szybkim tempie gromadzi 
apara ow ame cowyc na Tosna o- ni'ezb„dne zapasy ce!!:ly, drzewa, :te· 

skonałeJ współpracy całego naszego · · k'lk · t kt " -
1 raz; ustano",eme 1 u ms ru ore:{, laza, cementu i wapna. 

zespołu. Każda z nas ma na wzg ę· 
dzie przede wszystkim wspólne do· specjalnie pouczających młodych Gorzej jest trochę ze sprzęteT'.t 
bro, dlatego też stara się. aby cała tkaczy. mechanicznym, którego odpowiednich 

Drugi 
A~ Ą-G-

klub racjonalizatorów 
sztuka była bez błędu. Jednym słowem w „Białej" wiele ilości na razie nie mamy. Musimy 
Zespół tow. Jeżak, który od dnia zaś walczyć o każdą chwilę. Rozpo· 

powstał w Łodzi 
zmieniło się na korzyść. Tkacze za- 'd · t 

1 października bierze udział w kon- częliśmy eksperyment w paz z1ern ' 
kursie, ma duże szamie zajęcia w pewniają nas, że sytuacja ta będzi-e ku - deszcze lub mróz mogą nam 
I>ZPB Nr 4 pierwszego miejsca. ulegać stałej poprawie i nigdy jut pokrzyżować plany. Gdyby to był 

z radościa donoszi;:, że przy na­
szych Zakładach Wytwórczych Tran­
sformatorów i Urządzeń Termotech-

.......................................................................... ···········································································'!; . . . : 

i GOSPODARCZY PLAN 6-LETłłl ROLIUCTWA i 
I • 

• . na terenie wojew6dztwa lódzk·1ego ·==.··················-··············„ ..................................... ; 
• 

Gospodarczy plan 6-letnl rolnic • rami i rozbudowę Spółd.".:i.elczy;:h 
twa jest częścią składową .>ctól:le- ···•••••••••••••••11••••H•••••H•••••H••••••••••••••H•••••••••••H••H••• Ośrodków Maszynowych oraz za-
go planu rozwoju i rprzebl!d0wv opatrzenie :eh w ziarno kwali!'.-
go•podarczej Pol~ki. Plan t<>n darlci na wsi. koło 700 tys:ęcy trzody, 751 tysię- kowane z bloków nasiennyi::h, lttó 
przez podn:esienie produkc;i r"Jl- Jak to będzie wyglądah prai<.- cy bydła i t. d. rych produkcja znacznie c;ię p.1d 
nej, ma znbezµ:eczyć wypel!~i;.-!1ie tycznie. przedstawiają nam poda- 6-letni plan gospoda~zy rol- nie.sic np. pszenicy o 50 procent. 
następujących zadań: pod;i:c•;'.e- ne poniżej cyfry. A wiE:C: i"'śl: w ni<;twa, nie polega tylko na iloś- sadzeniaków - z:emniaków o 2Cll 
nie norm wyżywie;,ia lutlno~ri roku bieżącym pow:erzchnia unra ciowym podniesieniu produkcji. / procent itd.; plan 6-letn: przewi-
kraju, zaopatrzcnir rozwijdjąrego wy pszenicy wynosiła 55 ty3ię:y W tym okresie będzie s:ę zwięk- duje dalej większe zno-patr7.enie' 
się przemysłu w potrz~bne surow ha. 1o w roku 1935 wyniesie ona szać również i wyd"1jność. Jvl'.~zy w nawozy sztuczne, których do-
ce, dostarczenie ot<powiedn:cj Ho- 33 tysiące ha. Wzro:;t ten '1'1$tapi innymi plan pszenicy z jed!'lego plyw na wieś wzrośnie - o 264 
ści płodów na eksport, przcbudo- kosztem zmniejszenia po•Nil'!'7.ch- ha wzrośnie z 11.8 do 15.9 qu:n- procent nawozów azotowy.:!1. 2:~2 
wę struktury so<:jaln{'j wsi oraz ni u1>raw żyta i i<:tzm.ienia z ow- tala, a żyta z 12.7 do 14,4 qu1.1ta- procent fasforow-ych. 153 nncent 
poJepszenie jej byt11 i uno•.vocześ- sem o l 6 procent. Równocześnie la i t. d . potasowych i 8.164 procent wapna 
nlenie wa.runltów życia wsi. wzrośnie o 68 procent powi·~rzch- To samo nastąpi w dziedzin:e pota~owego. \\' końcu - budowa 

R&lnictwo województwa łód:>:- nia upraw roślin paszo\\'YCh i produkcji zwierzęcej. Większa wzorowych gnojowni, silosó·..v : ia 
kleg-0 opiera swą produkt:ję Pa przemysłowych. a zwlaszcza oura produkcja mleka, wełny, mię~a, kładanie stacji kopulacyj:lych, 
1 milionie 168 ty~iącach ha gru11- ka cukrowego, (którego po·wierzch tłuszczu i t. p. - oto cele, kto- wpłyn:e na gruntowną prz~mia-
tów. objętych zasiewami. N1 tym nia wzrośnie o 135 proc.ml). re stawia przed rolnictwem Plan nę gospodarki rolnej, podnie;ie 
obszarze ;plan gospodarczy prze- Wzrost produkcj: nastąpi rów- Sześcioletni. nie dobrobytu państwa. 
widuje zwiększenie obszaru u~ra nież w sadownictwie, ogr·:>dnic- Aby jednak te zadan:a mogly W planie 6-letnim p:rv.ewid~1je 

wy roślin przemysłowych, ole- twie i hodowli. Rok 1955 przy- .zostać zrealizowane, musi nastą- się również powiększenie :!lośc: 
istych, włóknistych, pastewnych i niesie duży wzrost pogl::lw:a 3Wie pić zmiana w sposobie goSDOtlaro szkół rolniczych i zawod:nvych, 
pszenicy. Ta przem:ana -..vpłynie rząt. I gdy obecnie mamy na te- rowania w rolnictwie~ I to taki:e ~ zwiększenie ilości iperaonclu 
z. kolei na IPO<lnies'ienie hodowli. ren:e województwa ponad 210 ty- omaw~a !Plan rolnictwa. Pnewi- :nstrukcyjno-technicznego. 
W sumie da to pełne 1Zao1Patrzenie sięcy sztuk koni, 511 tysięcy trzo- duje s:ę zelektryfikowanie 1.429 Tak przedstawia się w ogól-
miast i wsl w artykuły żywnoś- dy chlewnej, 562 rtysięcy bydła i wsi i około 105 PGR-ów. Zo.·ga- nYch zarysach 6-Ietni pla.n gospo-
ci.owe ::. surowce, oraz :pt"Zyczyni t. d., to w r. 1955 będziemy mieJi ni.zowanle 50 Pańs,twoiwych Ośr-0d darcey, opracowanv dla naszea:o 

>4.. S<ię do wzrootu opłacałnoścl gospo .• ponad 247 ty.się<:y sztuk koni. o- k&w Maszynowych e 3.176 trakto województw"° , 

I 

nicznych, ul. Kopernika 56-58 powstał 
również klub wynalazców i racjona· 
lizało.rów. Drugie z kolei zebranie te 
go klubu odbyło się dnia 21 września 
CJ godz. 16.20 . 

Na zeb1aniu tym wiceprezes khI· 
bu, inż. Kawecki odczytał warunki 
konkursu na najlepszy opis pomysłu 
racjonalizatorskiego, ogłoszonego 
przez „Przegląd Związkowy" l „Prze 
gląd Organizacyjny", Następnie od„ 
była się kwalifikacja prac, nadają.._ 
cych się do zgłoszenia do konkursl!' 

Racjonalizator tow. Wilczek omo· 
wił swój wynalazek, polegający na 
wprowadzeniu produkcji taśmowej w 
montowni transformatorów, dzięki 
czemu wydajność pracy podniesie si~ 
tam o 200 procent, przy jednocze­
snym czl€'fokrotnym zmniejszeniu 
liciby obsługi. Ob. Sowiński omówil 
swój prze!ącznlk olejowy do trans· 
formatorów,• z11pelnie odmienny od 
wzorów zc..granicznych, a mający tą 
przewago::. że jest prostszy w kon· 
slrukcji i tańszy. Ob. Pokora opowie 
dział o sv..ym ulepszeniu, polegają· 
cym na przeróbce wybrakowanej 
żlobkar1d wolnobieżnej na nowocze­
sną muszynę szybkob.ieżną, dzięki 
czemu wydajność pracy wzrosła Q 
250 procent. ~ 

Wierzymy w to, że przykład za..c 
łogi Fa-Ma·Tki znajdzie żywy od.._ 
zew w przemyśle łódzkim. · Wzywa ... 
my wszystkie fabryki do zakładania 
klubów racjonalizatorów 1 nawiązy. 
wania łączności z nami, przemysl 
elektrotechniczny bowiem związan11 
jest ściśle z pracą wszystkich fabryko 
\ _ . J. Staniaszek 

1• loremondent fabryczny zw:r t .UJ! 



Maciuś na ,, Wodniaku'' 

··~1 
'i 

.„Pokój! Pokój I • Pokój! 
Niech iyje braterstwo narod6w, 

tniłujtłCych pok6j, ze Zwiqzkiem 
Radzieckim na czele!' -

Niech żyje w6dz międzynarodo 
tvego proletariatu, Józef Stalin! 

W piękne wyzłocone ·słońcem 
·połudr:ie 2 października na Placu 
Zwycięstwa w Łodzi dziesiqtki ty 
'Sięcy młodzieży manifestowały 
'SW'f wolę pokoju, wznosiły okrzy 
ki na cześć międzynarodowej .rn­
lidarności świata postępu w walce 
o pokój. 

Równe, żwarte szeregi dzie'w­
'cząt i chłopców w szarych i zielo­
nych harcerskich mundurkach pieś 
nią i okrzykami witały swych star 
szych kolegów - zetempowców, 
nieprzeliczone kolumny robot.ni- -
ków i barwne, stro.ine sz'?re.zi 
chłopów, przybyłych na wielfzi \ 
wiec ppkojit na Plac Zwycięmva.

1 Radość i duma malowały się na 
wszystkich twarzach. Prawdziwa 
duma ludzi wolnych i miłujących 
pokój, gotowych bronić go i ttf- I 
nych ;-o swe siły, które zapewnią I 
zwycięstwo. 

·''"'.'''''''''''''''''"''""'·"""., .• „.„ '" v · „ . 

Harcerstwo łódzkie masowo u­
czestniczyło w niedzielnej uroczy· 
stofci, która stała się olbrzymi1, 
podniosłą manifestacjq sił prole­
tariackiej Łodzi. 

m•m•~•mmmm••••••m••••m•a•mm•nammm. = L~. Pantelelew Tłum. Bobińska ·: 

i NOWA~ 
; (Ciqg dalszy) : 
••••mmma••••••~sma•mnamma•••••••• 

Morozowa · uczyła si~ i:óżnie: cza 
sem odpowiadała „na celująco", 
to znów raz za razem dostawała 
„dwójkę". I wszyscy rozumieli, że 
to nie dlatego, że jest leniwa albo 
tępa, ale dlatego, że cały wieczór 
wczoraj na pewno w domu prze­
płakała i mama jej też na pewno 
płakała - więc jak tu się uczyć? 

YV klasie Morozowa nigdy już 
więcej nie płakała. Być może dla­
tego że nikt z nią nie rozmawiał 
nigdy o ojcu, nawet najbardziej 
ciekawe dziewczynki, nawet Liza 
Kumaczowa. I na cóż było się py­
tać? Gdyby ojciec jej nagle s~ę od 
nalazł - sama by na pewno po­
wiedziała, a nawet nie potrzebo­
wałaby nic mówić - widać by to 
było od razu po oczach. 

Raz jeden jedyny MoT'Ozowa 
nie wykzymała. Było to już pod 
koniec miesiąca. W szkole zbie 
rano podarunki, żeby posłać żoł­
nier,zom na front. Po lekcjach, 

nie, za1SzyWając tak'· woreczek, 
rozpłakała się. I kilka malutkich 
łez kapnęło na ten płócienny wo­
reczek. Wszyscy to widzieli i zro 
zumieli, że na pe-win.o w tej chwi 
li pomyślała o swoim ojcu. Ale 
nikt się do niej nie odezwał i 
wkrótce ,przestała płakać. Naza­
jutrz Morozowa nie pr.zyszła. Za 
wsze przychodziła jedna z pierw 
szych, .a tu już dzwonek był, wszy 
scy zajęli miejsca, już nawet Eli­
zaweta Iwanowna ukazala się we 
drzwiach, a Wali jeszcze nie by­
ło. 

Nauczycie1ka jak zawsze przy­
witała się z klasą, siadła .przy 
stoliku i zaczęła przerrucać karty 
dzienni'ka. 

- Elizaweto Iwanowno - ode­
zwała się Liza Kumacwwa ze 
swego miejsca - dlaczegoż to 
Morozowej nie ma? 

Nauczycielka podniosła oczy z 
nad dziennika i powied:zii.ała. 

Morozowa dziś nie przyj-
już o zm;r6Jrn z~brały 51ię dzieci w dzie. 
klasie, szyły W.orecz.ki, napełnia- Jak. to nle iprzyjdzle7 Dla­
ły je cukierkami, jabłkami, papie czego nie przyjdzie? - dało się 
rosami. Wala Morozowa pracowa słyszeć ze wszystkich stron. 
l!LW.rąrz z innymi _ I .wtedy wła,ś . P. _c:. _~ 

Maciuś! Trzymaj, tu jest twoja 
bluza! A nie zapomnij włożyć 
długich skarpet! - Goniły za Ma 
ciusiem okrzyki po całym pokoju. 
A Maciuś pędził jak kula od ka­
napy, w jednym bucie na nodze, 
a z drugim w ręce, do stolika, 
to znów wielkimi skokami sadził 
do drugiego pokoju. 

Przez cały czas jęczał spó-

glłlthłr „ słońcu jenc-z1e ba·rdzieJ 
o~. radośnie i potężnie. 

Czerwone sztandary i transparelll 
ty płynęły, zdawały się bez koń· 
ca ulicami Armii Czerwonej, Sta~ 
Ena i Targową do Placu Zwyd1t4 
stwa. Rym~k wypełniły szczelnie 
nieprzeliczoru~ tłumy. Taką po­
tężną manifestację widział Ma„ 
ciuś tylko pienvszego maja. 

zmę się na wiec, już ósma go- Maciuś stał blisko trybuny, sły„ 
dzina, napewno moja drużyna już szał więc dobrze i widział, jak 
wyruszyła na Plac Zwycięstwa. przemawiali kolejno przedstawi-
Filiżanka z kawą dym:ła, jak Io ciele partii i organizacji. Chciał, 

ko:notywa, ale Maciuś nie zważał jak najwięcej zapamiętać i zrnzu· 
na to, parzył się, łykał w1:lkie kę mieć, był przejęty tą ogrnmną ma" 
sy chleba, byle prędzej. I nifestacj~, cz_uł potęgę, jak,a biła 

Kiedy stary zegar ścienny za- od tłumow zi2branych na wiecu. 
czął wolno wydzwaniać ósmą go Pokój! - Potężny, jak wola se­
dzinę, Maciuś pocwałował na tek milionów ludzi na świecie, 
miejsce zbiórki. rósł na „Wodniaku" okrzyk ma.. 

Ulicami Łodzi, udekorowanymi nifestujących. 
czerwieni'ł i bielą śpieszyły grup pokój! - Skandowały zwarte, 
ki ludzi, - wszyscy na m1e1sce liC"Zlle szet1egi ~harcerskie, zetem-! 
zbiórek, do fabryk, biur, dzielnic. powskie, junaków SP, młodzi;żr. 

1 mu, kraj pokoju, Zwią:rek Radziec Maciusiowi już czuprynka przy-
ki, którego potężna armia broni lepiła się do spoconego czoła, kie­
spokoju ludzi pracy na całym dy dQtad zadyszany na wyT:nae2.0-

nie.zorganizowanej. 

Pokój! - zdecydowany głos t'Y"4 
6ięcy robotników łódzkich wybi„ 
jał się wysoko, w górę, hen ku 
wysmukłym, czerwonym kominom: 
fahryanym. 

świecie. ne miejsce zbiórki. \ I Jednako czerwona jest krew 
1 • wszystkich ludów świata i jedna Plac był pusty. 
! ko jest eenna.. Nie będziemy jej Poszli! - Jęknl\ł Maciuś i 'Z 

· więc prrielewać dla.tego że ł,c, ko- wra±enla przysiadł na letl\cej tuż 
muś Jest potrzebne dla 0&0błstych stercte belęk. Podpad brodę dłoA­
ceJów. 
Pomyśl tylko na przykład ty mi .i sledz.iał tak chwtflę, rozźa.. 

- Franusiu lub Romku: Czy od lony na zegar, n.a siebie ł na dru-
Na mlym Awlecle rozbrmdewa czuwasz chęć zamordowania tynę, że poszła. bez niego, kiedy 

potężny oknyk milionów ludzi: 

- To jest wspaniałe - szeptał 
Macluś do swego kolegi Frank~ 
- Pomyśl, że dzisiaj takie olbrz,.v• 
mie maniilestaci• odbywaj!\ sl• 
w setkach mfast na całym świeci84 

p~ s wojną! .l\ly chcemy po przy pomocy karabinu 1'1urzyna ktoś nagle wydnął go po przy- Ma.duś wzruszony nabrał w płu 
kojul Sambo, Chińczyka Ju-LI, Anglilta I tacielsku w ramię dłoniłł - Ma- ca dużo, dużo powietl'Z4 i krzyk„ 

Wsriyscy wiecie, jaką to wielką Dżeka er.y Francuza Żaka? Na i duś! Franek I - I ty elę tet spói- n1tł j'ak mógł najqłośniej: „N~ecli 
nec7.ą jest pokój, Gdy idziecle ra pewno nie. Napewno z ka:tdym s 1 Diłeślł żyj• brab..."Tska. rrzyja'!ń ludów mi• 
no do szkoły niesforną, roreśmła nich chętnie za.grałbyś w pola.nta j Jakto1 ja afę -i>ótnllem?! Prze- łujących pok~j na całym śwlecie!' 0 
ną gromadą - to pokój. Gdy po I ja.koś tam porozumielibyście I dei przynedłem prawie <:all\ go- KJedy zakończył się wiec nc 
&końcu.onych zajęciach w szkole 
biegniecie do domów z radosnym się mimo nieznajom-0ścl J~yka. , dzinę wc.zieśnlej. A to ty Maciu- Placu Zwycięstwa, pozostali n• 
uczuciem, że czeka na was tam Za,pewnlam, clę, że oni są równie stu za~mnill!łeś te dzisiaj.„ Fta- „Wodniaku'' jeszcze harcerne. Ma„ 
ukocha.na matka I sma.eznie pnez życzlhvie ustosunkowani do cie ; nek nie dokończył i zacz!\ł s ę ciuś dziwił się początkowo, dla· 
nią przyrządzony obiad. który za bie. I śmiać. czego drużyny nie maszerują, _alit 
spokoi głód, - to p-0kój. Gdy po Dla z czerm si„ śmfejen - zdener-odrobieniu zadanych lekc,ji (wcze nich wojna ozna.em to sa >t~ -. pierwsze ełowa drużynowego roz„ 

1 śnie,} nie wolno) odda.jecie się bez mo, oo dla k.ażdeg-0 polskiego wował się Maciuś. - wiały jego wątpliwości. 
troskiej zabe.wie - to pokój_ dziecka: zburzona. szkoła, znisZC'LO - Przecież dzisiaj :aegary o go- Rynek wyglądał, jakby ktoś wy. 

Pokój ,_ ł>O dymiące kominy !a ny dom, zabity na froncie ojciec dzinę cofnięto! Cz36 zimowy! - miclł nań wielki\ ilość papieru. 
bryk, wojna, - t;c, dymiące zgli lub brat i głód, towarzyszący każ Hal Ha! Ha! - Franek aż zata· - - To jasne - tak pozosta~ nil 
szcza waszych domów, waszych czał się od śmiechu. szkół. Pokó.I, to huk tysięcy ma- dej wojnie. mooe - przyszliśmy na czysty 
87Jyn wytwarmją-0ych tkaniny, Co więc z tego wynika r te l - A to 7:e mnie MJ>Ommalf!ki plac, zostawmy go czystym. • 
obuwie i to wszystko, co człowie- dzieci musq za.bra.ć dzisia.J głos - · Maciuś uderzył się dłonltt W lllaszej służbie harcerskiej, 
kow:i potrz;ebne jest do dost-a.tnie I powiedzieć, że nie chcą wojny, w czok> i zaczął się śmiać, razem na obozie i w szkole, prowadzimy 
go życia, wojna - to huk spada a chcą się uczyć, by móc potem z Frankiem, szczęśliwy, że się nie „akcję odśmiecania", więc takiej 
jących bomb, niszczących to speżnił, :be będzie na wielkiej ma-"'szystko 00 d ż · J. t tr pracować z pożytkiem dla dobra <Jkazji pominąć nie sposób .. " , o ycm es po ze nifestacji pokojowej na. ,,Wod-bne. swojej ojczyzny. Dzieci polskie, niaku',. Chłopcy i dziewczęta rozrzucili 

p ó E.ć t' ty się w tyralierę i ruszyli do „ata-
ok J to rado~ I szczęście, - k ore le nacierpiały się podC7..aS O godzlnle wpół do ·dziewiątej ku" na papiery. Niedługo w kilku 

_wo.ina.. t;c, krew i !zy, . • ostatniej wojny, również ~owie drużyna . Maciusiai wymaszero- punktach placu zadymiły ogniska, 
I dlat.t;go ?becme, kied~ melit~ I dzą się za pokojem. wała. to płonęły zebrane papiery. Plac 

ny ludzie, ciągną.cy zyski z woJ „ . . . . Wł 1 · · d d · · h 1 ny gdyż posiadaJ·ą fabryki armat „Promyk daJe wam mozhwośc1 ączy i 6lę o uze1 grupy ar Zwycięstwa był czysty. • t 
1 

· . . cerskiej i poszli w olbrzymiej ko- Drużyny harcerskie z;e śpiewem 
i samolotów, czołgów i karabinów a uego wypowiedzenia się, Będzie lumnie ulicami Piotrkowską i Sta- odmaszerowały do domów. Maciuś 
maszynowych, chcą nowe.~ wojny, my chętnie drukować . szczere, pły lina do Placu Zwycięstwa. jeszcze raz obejrzał się za siebie, 
by nagromadzi~ jes~-e więcej zł~ nące z serca listy, Nie trzeba ich Dzil2ń był śliczny, srebrzysty na „Wodniak'', cie03zył się, że 
ta, wszys~y kt~1-z~ me chcą !vięccJ pisać „gazetowo". Prosto i zwy szron, który został z nocnego chło- har02rze potrafią nie tylko pięk-
prilelmvac krwi, Jednoczą. się we . . . ć to . . 1 du, nikł pod promieniami ciepłeg_ o nie maszerować, brać udział w ma wspól p o-nl • k · czaJme p1sa co czujecie. D a , . . . . I~ym . ~„.~emu po OJU. . . , . er s!Onca. Ciągnące ulicami szerokie nife.stacjach, ale też użytecznie 
Ocz! ich .Z'\v~ooo:ie są .w str::iu~, czego pragruc~y :P~lrnJu, dlacze~•l kolumny robotników, zetemp-0w- i praktycznie zastosować swą służ 
gdzie zn.nJdUJe się kraJ socJahz chcemy walezyc o Jego utrwalenie. ców, harcerzy, junaków SP, wy- I bę harcerską. 
'O<><X>~<XX><X><XX>O~<><><><><><><X><><><><>O<>O<>O<><><><>O:x><X>OO<X><X><X><><><X><X><><>O<><><><><><><>O<><><><>~<>OO<>OOOOOOI 

.Jacuś: Cio~a.I 

{ 

Cioca: Jak się cieszę. t.e spotka­
łam mojego Jacusia. 

Jacuś: Byłem Po jabłka. 

I 

I 

_........_ .... -- ~ 

Ciocia: Niech cię mciskaml 
Jacuś: Narwałem pełny kosa Ja. 

blek. 

-~ 

• 
Jacu~: Gd~ie moje jabłka?! 

, 
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óLOS PJOTRKOWS~T 

Piotrkowa Przodownicy i racjonalizatorzy Kronika pracy Po przerwie wakacyjnej 
Watka z analfabetyzmem rozpoczęta 

KOMU WINSZU.JEMY 
Wtorek, dnia 4 paźczicrnika 

1949 r. 
Dziś: Franciszka · 

- o-

z f~bryki ,,Korab•.• usprawniajq prądukcję 
I'r:.i\\ie-w każdym zakładzie pl'zez oll. Józcf'l Stanika. ma du~ 

przPllff"łow~ !Il ""'' ł>ija si(,' na , że ziltwzeuie. ponie\Yaż wyże.i 
czoło grupa pJ':~ndo\\;nikó\\" i11·a wspon111ia110 lirllm· nluminiowe 
1·y. którHlt ,, 1 ni ki ziiac·rnir :::~t C7(,'H'J::t .;ktado1q. ma:"z:n1 

1n-.~c" ~ ż,..zaj~t pi·1.rrir,tnc o:-:iąg- 1\· łókir1111iczH!i. tak konicc-z­
nrch rlla p1·ze111~·slu włókiennj ­

nir,1·1ćl pcrn..:1ałp1 rzr,ści znlogi. ez ego. 
\fówiąr o ma'z~· nacll 1\ łókien 

ninyc)l należ1· \V~pomnie(: rów 
nif'ż o ~!u~nr·zu ~tani~ławif' K1·~·­
,..fku, któn· znt1•rnJ11ionr jest 
11ny ich l'Pll'lGl1l'i<'. \V ubiegłym 
okre,.;ie 1Yspółzaworl11irh\·a ślu­
>'at'7. J(ry,tek Stani-..łnw "·,·k-0--
nn I 1 :,>,) Pl'O"C't1t 11or111.\ · 

Do poduie~ienia wrników 'Pl'ó 
dukc~·j11yl'11 lH)ważnie "- o;-;ta1-
11im ok1·C' ... ie przn·zynili si(,' jak­
że ll\1aj l'<'donalin1torzy - śll1-
-.a1·z .\Tid1nł l\11l11ża i Józef Za­
iewski. P1·zy ohróbl'e llębnów a­
!um i 11 io'' Ycl1 ;1astoso\\·aJi oni 
1Ylai,,nrgo · pomrsłu ~pecja lny 
TH':~.\TZ<;ld. dni<:ki któremu. CZI:~ 
<»lll'óbki jetl n<>2'0 bębna ~kócono 
z d\\'óe'h godzin na fi minut. 
Pom~·~ł ic'h po\\ainie przy<·z~·· 
!1ił :-i<.' dt1 "zro-.tu produkcji 
tHh cz<:;l'i mn.'z~·n "·łókien11i­
r·z 1 e Il. 

Walka z analfabetyzmem \V aby nauka byla prowadzona w 
P.otrkow1e ·weszła jwi w .stad.urn f.wie~licacl1 zw·ązkowych. Nauka 
realizacji. Na j.:dnym z ostatnich odbywać się będzie także w Pow. 
pos:edzcń MRN dokonano podz'.a- Radzie Zw. Zaw. 
lu miasta na ~ okręgó\v, "" któ- . Pien:ądz~ na przeprowadzenie 
rych hędz·e prowacizona walka z kursów i opłacenie sił nauczyc;el 
analfabetyzmem. sk!ch są już przygcitowane i nie-

Dla osób zorganizowanych, a b~wem rozpocznie s:ę wal.na ~i: 
prz<0dc \vsiy.„tkim zw:ązkowców t~a o nau~ę dla tyc~, ktor;zy J.eJ 
kursy będą urz[\dzone przy więk- nie zd~hyh we ~;J~śc:wym czasie. 
szych zakł::idach pracy. gdzie gos- Z dmer;n ~ I?azdz1crn1ka rb. roz 
pocbrzami będą Z\V ązki za wodo- poczęła s,ę Ju~ nauka na kursach 
we, które biorą odpnwicdz:alnoś.: dla D"ezorga111zowanych. 
za nn1eżyte przeprowadzen e reje 
stracji analfabetów ze swego te­
renu. Pożci.danym jest również, 

Nowe obiekty PSS-u 

\V fabr~ re :.\la,.;zyn I1ol11icz~·c·h 

„l~o1·a1J" mó\\·il}c o w:•różnia.ia· 
mi si(' 1·zo!ówce 1'·snólzawcid11i· 
tz<~n-eh nalPŻY p!'?t•de wszrst­
kim ,,.,.rniellit: I ra1irbzka Ja­
hloi'1„k.ipgo. za:n1d11ic11Pgo 'prz~· 
zhija11iu ,·k1·n i'1, ,.;!11żi,u·~·ch do 
pakmYałliH gntowei ittż pro1luk~ 
t.ii. Zd;rn ~do !J~· 'l('. że i<'.;1 to 
czyn·1ość rwl>1Kzna. a jednak 
-:p1aw11e i ..;zybkic opako1Yauie 
-.·. ~· prod u ko". a 11 ej 1·zęsc·1 m.aszy- Dobra organizacja dała pożą.dane rezultaty 

Sprawny orzebreg kontraktacii trzody chtewnej na terenie naszego powiatu 

PSS „Praca" w Piotrkowie z 
każdym mles;ącem powiększa 

swój stan posiadan;a. Ostatnio 
przybyły 3 nowe sklepy, mianowi 
cie: 1 gospodarstwa domowego i 
2 masarskie. 

. WAŻNIEJSZE TELEFONY 
10-72 Straż Pożarna 

ll :V lila clnżc znnc-zPnie. Z ietl.nej 
~~trnn,· l>01Yicm nmożli\Yif! ~zyb­

k:;i wr~.' łkc zamó\\ iet'l . a 1xmad 
1o p!'z~·cz~·11in !'i(' do opróżnienia 
maga1.n1u cłln llD\\O - nad„~·l.a· 

nn-h falwyk:•11iw. Oli . .Tnblrn'l,.;l•i 
prr,\· "· ykOH\ wn 11iu op::iJ.:rnnu1 
o,iąi:w IS:l }ll'OrPnt 1rn1111~·. 

W najbllższym CZflS[e, po prze­
prowadzeniu remontu, oddane zo­
Gtaną do użytku p'otrkowskiego 

Jak nas informuje Powiato\~'Y I nym stopniu przyczyniła się do~ra I Rozprzy i Szydłowie. Począwszy świata pracy 2 lokale z zachowa-
Związak Gminnych Spółdz;eln! organizacja i opracowane metody od 1 wrzegnia do chw l; obt'cnej, niem ich dotychczasowego charak 
.Samnpomocy Chlapskiej" w pracy w tprenie. Należy zazna- PZGS w Piotrkow:e zakupił 2.000 teru. Będą to _ kawiarn'a ,,Kra-15:s7 Pogotowie lekarskie 

ul. Stalina 45 
10-70 Szpital Św. Trójc~' Zat1·ud11!<Jil\ i11·1y n:o111n~.u lll~~ 

--0- hiH'rn· :!lt1111i11i<J11·n·l1 ~lu,.;a1'7. oll. 

F otrkowie, plan kon1raktacj: trzo czyć równ'eż. że warunki kontrak sztuk c,:ęs', które przf'wiezione zo kow:anka" i tuż ptld nią restaun 
rl:v chlf'wmj na pierwszv kwartał tacj' na rol\. 1950 są o wieli" lPpsze stały do specja1nej tuczarni dro- cja .. Kaczy Dołek'". 
HJ5n roku wykonany został w 107 i. korzystni~jsze dla chlopa n:ż w b:u w Fab· ani cach. Taryfa za Róvvnież w nil.'dalek'ej już przy 
procentach. Ogółem z:ikontrak!u- okn•s e poprzednim. drób przedstawia s·.ę następująco: szlości w.vbudowana zostanie w 
wano 8.4-56 sztuk. Obecnie PZGS ,,. P~otrkow;e gęś ponad.' 3.8 kg wagi ż:nvej ko~z P:ctrkowie najbardziej nowoczes-

I{ I N A : .T1!·1 ef ~:lu 1 1il;: 1,· 1·i:!!!·11 nl>irg1<'!.!0 
. " , . . llli(•,i;_l1'I! \\ \ 1'1 J1iJ J /·~ f!l'Ol'f"li 

Kmo „Bałtyk wysw1etla fdrn I ,1n, 11.„ 1)1„ 11„. ,„,., .. 11 , 1.„,.1.1 , , • lJ • r h• • .~.,, I ( I l 

produkcji czcsktei pt. ,.SHm·erne''. J · · 
Do wyr-elriien· a pl:mu w poważ p!·zygotowujc sir: do kontraktacj; tuje 220 zł za kg. Cena kur kształ na spółdz:elcza p· ckarnia mecha­

trwdv chl:'wnri na drug; kwartrtł tuje się 2;~0 zł za kg. cena indy- n czna o zdolności produkcyjnej 
I'ilm rJqzwolon~ dla mtodz'cży cd I 
lat H. , . IC 

Kino .:Polonia" wyświetla film . zy 
prCldukcji czeskiej pt. .. Kariera". j obóz vv. Tarasce 

roku 1950. która. trwać będzie cały ków 300 zł za kg. 20.000 k~ chleba na dobę. Sprawa 
bieżący rni<.>s' w:·. We wrzesn\1 prmvadz!lo ię ta znajduje się na dobrej drodze. 

N elalcżnie od kontraktacji trzo również skup jaj. W okresie tym Niezależnie od lego w stadium 
dy chlewnej, począwszy od 1 wrześ plan skupu wykonano w 120 pro- reaI:zacji znajduje s·ę spra\Ya 
n'a bicżąre!!o roku rozpoczęto centach. lprzejęcla przez PSS jednej z miej 
skup drob:u. Skup ten odbywa .się Celem usprawnien~a skupu jaj scowych wytwórnl wód gazowych 
w 11 punktach, m:eszczących się oraz drobiu, organ·zuje s ę obec- i rozlewni piwa. 

Film dozwolony dia młodzieży od przePdzie 
lat 11. ' .I na własność studentów-~ristoryków? 

ADRES REDAliCJI: 
Piotrków, Al. 3-go Maja nr 4. 

Interesantów przyjmuje się co­
dziennie (prócz niedziel i świąt) 
od godz. 15 O.o godz. 18. 

W Tarnsce nad P l!ca za Sulejo 1 pośrednim sąE'edztw.c znajduje 
\Yem znajduje ~ie doskonale urzą I się romal'1sk: zabyt<>k, jakim jest 
dzony obóz wyporzynko'ł:~' dla dawny klasztor Cystersów na Po­
młodzieży. Ostatnio w pomieszczc , klasztorzu, podjęte zostały stara­
niach tych przebywali studenc . nia w kierunku nabycia od YMCA 
słuchacze wydziału h'.;;:tor i sziu- obozu w. Tarasce. gdyż dz:qki te­
k.i Uniwersytetu Warszawslccgo, mu, baw:ący na kursach wakacyj 
prowadząc inwentaryzację zabyt.- nych studenci mieliby możność 
ków w powiec!c piotrkov,:sldm, a kształcenia się na tym star;-,·m za 
następnie - opoczyńskim. l bytku, co niezmiern!e ułatwiło by 

przy Spółdzielniach Gminnych nie przy Gm!nnych Spółdz:elniach 1 Należy tu podać, że w Sulejo­
,,Samopomocy Chłopskiej''. a to: „Samopomocy Chłopskiej" sieć wie i Bełchatowie np. rozlewnie 
w Bełchatowie, Gorzkow:cach, agentów skupu, którzy drób sku- piwa i wytwórn·e wód gazowych 
Kleszczowie, Srocku, Ręczmę, Su pować będą bezpośredn·o od chło- już dawno znajdują się w rękaeh 
lejowie, Wadlcw:e, Wolborzu, pów. spółdzielczych. 

Rozdzielnia „Głosu Piotrkow· 
sTdego", ul. Słowackiego nr 26, 
tel. 15-40. Z uwag: na to, że niemal w bez 1m pracę. n 

Co nowego · słychać w Sulejowie.„ 

Sklepy PCH w Piotrkowie 
SlJLEJó\\' OTTIZY::\IA 

:-:;\YL\.TŁO 

Przygotowania. do do:;tarcze· 
nia Jll'(Hlu elr-ktn·czne.go na te· 
ren ~nlclowa ZO!"faly już 7~koi1-
czonf>. \\' ... pillJtie z Zarz~dem 
.:.\iie1-.lrnn ~pc•t:.ialnie pow9lanr 
t10 Ż.\Tia Obywatelski Komitet 
Elektryfikacji miasta zgroma­
!l;:ił ni<'zlH;dne na ten cel funuu 
;;r.e i 111·zc>prmY:itli;ił do Suleio 
\\'a IJl'Z<'ll'Od~r. 

1 !rjowa lf'karza dentysty, któr'.'~O 
hrak daJE.L :-ii: oclczuwar h. do­
ikli\\'i~ 11il' trlko mi<.':;zkaiH·om 
Suiejowa, ale i ro?leg·łc.i okoli•;::. 

Czę§ć tej drngi została już wy 
tmc!owana, mianowicie do o:b-Ozu •· 
Y~rCA, guzie w rb. znajdował 
~ię km.s :-:.udentGw hic;.toryków 
:-:1.tuld. Obecnie- Z.anąd Miejski 
Su!<.'.iO\Ya pro\\ adZl budowę 11a 
dalszym. odcinku. sprawnie za opatrują świat pracy w artykuły pierwłzei potrzeby 

I"tufe.tl.lce ,""· nct.~Zji11~ „111fr.śl'ie I t'ów rtaszego .. . n_tiashrw :t-e .... erl~·- Z każ{l.\ltti- ,ni(•uu1l njem. na-
i PO\\ieci~ klep~· detaliczuo kuły, r. d1·111?lflJ ' '-'tl'Oll\' pt'Z\'Cz~- '11,'JHJie z11arzne-~ 11.;prawnieni,.'1. 
PaiLl.!t\Yb\\rjT" C"nfl'nH · Handl<>-' n~~ją·się do zwalczania speku!a. llziatalno~l:j. , PIU(.'Ó\\l'k PCH. ro 
\\"<.'i ~ chodaż pow,..tab· doiiiP- CJl: . u}it:dzr iitHYtni" ~nulazło 1yq·az 
ro na po~zatku bieżącego roku ~pec1al11a rola p1·znrnll:,i. \\:. u- we \\'ll'O~~tie id1 ohrolów. \\' po 

. . ·. . . . „ . . 1\z1u!t> „Jdepot11 dt>1alirzn~ m równaniu ze !'t~·cz1tirm obrot~· 
!>ol1<1flły \' t~ 1111 1~ 1. M~im oki r· PCH. w Hrtchnto\\ ie i Sule.io- w pa11stwo\\'yeh plncówkach 

"'e rza'-'n Pr!-)'.i.'.z~111" f'lf,' do rna- ll'ie. Ll1d;10"1: "irjslrn, zaniie!'z- 1Jarnll11 de.talir·;:nrgo ·w Piotrko­
cznego u-:pr111n11r111a zaonatrzf'- kal:l 11 okolic1· t~eh mia...:trrzPk. wi(' i w powirrie 11iotl'ko11,..Jd111 
nia Judei pr.acr " artyk11l.\' pi er ma możno..:.1: 11n!JHin. tutaj 11·szy- 11 zró.;lr · JH"ZC'1'if,'tnie o 100 J.H'<>-
" ,;~ej ]lO(l'ZCh ·. ~tkiell r1n!J'ZC'IJll}·rh Ul'trku!(1\\" fl'llt. 

$iedem tego l'Otlz:i.in sklepÓ\\. l"<Hlzie1111ego 11ż~· tku. · xale:i.,· "ObiP. życz~· ć. hy tego 
rozpro11·ad1.n' znar·zne ilo~ei arh· \Y 0k1·e-<ie \\'Zlll<lżonC'go pop~·- rodzaju pl:\có,,·ek h>·lo u na.s 
kuł1'1w :-:1}nŻ\\\·rznh "śrt'Hl lullzi· tu ua. cuki,..1·. HH;Jkę i 11111e ?.rt~·- jak· najwi<.'t·e1. ll\'.~111~· 11iezaież­
Pl'nl .'. -:7 i)1·z~· cz~ m .;;kalknlo~ kul~· ,·klf'p.1· tr pMrnfiły w zuprł nio od na11ik~1·skicll i1oglo„ek 
\1at1P .iak rntjniż,~j ee11\ ol'az ,,.Y 110,:;ci ,.;pros[n(: "-\Yoim zadaniom. -'%e1·zon}ch przrz rzy1111iki -.pcku 
soki gatuur:k tl)\\'al'n z jed1wi Żnd11\cli 1'1·akó\\· w zaopatrzc-, lanckie mogli znoratn·"·nć si<;> 
.... t!'o11y un1ożli\\'1nją nalPż>·tp za- niu ludności i11"C11·11.it}('ri nie h»- zaw,;ze \\' lln!HT i tani to11ar. 
opat1zr1ifr . ·it~ ]il'zrz mir:'zkai1- lo. (S) 

T o nao § ZÓUJ 

\\' '•a.il>' iż„1nn r7a~ie pro\\ a­
J:tDn<.> łi<~dłt dalsze roboty, tak że 
~ulej<iw 111ż \\ dniu 1 li~topa1h 
rli. otrznua ~" intlo. 

Crdko\\'ita ; ~zyłlka elPktr~·fi­
ka•·.in S11!r.i<'\' a prz~·rzYni :-;ię .:.o 
oż:n' ie1iia ;:::v t ia :-połecz.nPg«i i 
kulturai110 · o!-i,dato,yego lt'.2:0 
n1ia,ta. 

\\' St-Ll~.TO\\'IE :\"IE :\L\ 
T>E:\"TYSTY 

:'\a o-.1atnim 1i-o-.iedzr.11iu :\1. 
n. :\". w S11lrjo11 ie posta ,yiono 
\Ynio-.ek o -.prnwiulzrnie clo Su-

Dzięki współzawodnictwu lepsza produkcja •. „ l lllll llllllllll lllllll ll lłllllllll l ll !ll llll lll lllUl l lll l ll llllllllll l 

Narada w Państwowych 
wskazała na potrzebę 

Nr 29 Zakładach Przemysłu Wełnianego 
jeszcze większego usprawnienia pracy 

Przed kilku dniami w Państwo­
wych Zakładach Przemysłu Weł 
nianego nr 29 odbyła się narada 
ekonomiczna. Była to na tutej­
szym terenie, pierwsza tego rodza 
ju narada. Udział w niej wzięli, 
prócz dyrekcji zakładu i Rady Za 
kładowej, przedstawiciele organi 
::acji partyjnej, Ligi Kobiet oraz 
racjonalizatorzy przodownicy 
pracy. 

Zasadniczym celem narady by­
ł<' omówienie stanu wykonania 
planów produkcyjnych. Ponadto 
poruszano zagadnienia, związane 
z realizowaniem umowy zbioro·· 
wej oraz ustalono plan dalszej 
pracy. 
, Jeśli chodzi o pierwsze zagad­

nienie, to należy stwierdzić, że re 
alizacja planów w PZPW nr 29 
nie budzi żadnych obaw. Plany 

w:vkonywane są w 1.crminach, 
ustalonych przez uchwały, podję­
te przez załogę. Również plan o­
szczędnościowv wykonywany jest 
z poważną nad\vyżką. Podczas roz 
patrywania tej sprawy można by· 
ło stwierdzić, że od roku 1946 za 
kłady wykonują plany roczne z 
nadwyżką, co ogromnie podnosi 
\Vartość ich pracy. Stwierdzono 
również, że w zakładach tutei-

szych wspólzawoclnictwo pracy 
rozwija się bardzo dobrze. Udział 
w nim bierze około 60 procent za 
łogi. 

Dobry rozwój współzawodnic· 
twa wpływa bezsprzecznie na osią 
ganie dobrych wyników produk­
cji i to pod względem ilościowym, 
jak i ilościowym. 
Między innymi poruszana rów 

nież była sprawa zwiększenia bez 
nieczeństwa i higieny pracy w za 

N,~ .. e wolno P'Zeszkadzac'' a trz·eba p.omo' c ~~a~;;~~,o~~~i~i ~·:t~~s:~!~h ,~:;:~ clzie siatek ochronnych oraz har-
dziej racjonalne ustawienie 111'1-
szyn produkcyjnvch. w sposób 

'ttarzy ~. a."rawie u l. GłówneJ· gwnrantujący maksimum bezpic· 
I:". lt" cz1•ństwa. Ważnym również iest 

I 
' dla PZPW nr 29. stworzenie lep-Ocł d; .. · ą2~0 jui; c7a.su, miano- I W ro!:u b : eżąc. ym 7.nrzą.d M.: r j roku ulica ta zostanie wykonczo 

1. d d I sz;vch wanrnl<ów oświetlen iowych w.tir od jesieni ub\egk' :~o roku. I s'.<i. po uzys,,.an1u o powie nic i na. , . . , 
•11 \ e~zkańcy domów, znajduj:icych \ funduszów. rozpoczQł tu prac~ . N:ikży jccl11 oczcśnir zwroc1.c ~t- na prz~dz~, J ni. 
siq przv ul. Glównej. występowali Zwie1i0no na ter l'n budowy duże wagf' na aspołeczne nastawi enie \V zakOi"iczcniu narady rozpa~rywa 
<lo Zar?ądu Miej.sklego z pro~bą ilości kam•0nia. którym v:zrnoc· l)cwnych jednostek, za mieszka- no sprawc; rozpiętośc i Dl.ac i spo­
o urequlowa11ie ulicy i y;vburlo· n iona została nawicrzchn!a. pon .:id lvch przy tej u: !cy. Mianowicie., '>~bów~ ~rern;owa~1•a .. _Dużo u":a­
wanie na niej twa rdej nRw;crzch- to plyt>' betonowe na chodn ik i. materia1v budowlane, Z\\"OŻone tu !:!1 poswięcono rO\vrnez zagadnie­
ni. Prośby te byly całkowicie u- żwir i WSlys:ko. co jest, koniecz taj przeŻ Z'1rząd Miejski są albo I n~u 'doszkal.,nia tkac~'"- pr~ędzal­
znsadnione. Ulica Główna \V m;e- ne przy tego rodzaju pracach. zabierane na użytek prywatny. nikoy.r o_r~z robotmkow. m!1y~h 
siącach j~siennych i wiosennych Tempo roboty było dość szybkie. albo też bezmyślnie. a może z ~pecJal"io.s~1, '~. celu podnies1ea1a 
pl·zedst~w1ala teren tru.dn! do Dzisia.1· uliea ta na przestrzeni premedytrrcjq. rozrzucane i nir1:- ich kwahfikacJ1 zawodowych. 

eb 1 O k ł blo czone. Postępowanie takie należy Przebieg narady oraz uchwały, 
prz yc a: gromne a uz.e l l· .- prze.szlo 2 kilometrów ma już na 
tv utr~tdniały dostęp do m1esz .,an. . ,.. h i tward . Obecnie rnzpo jak najsurowiej napiętnować. Ro· podjęte przez jej uczestników, 
W zwiazku z tym stanem pos tano wie.ze n ę .ą d botnicy, zamieszkali przy ulicy wskazują na jej znaczenie. Ogrom 
wiono ~awierzchnię na te.i ulicy częto _µr.ace, Z\\:1ązane z bu ow_ą Głównej powinni wzmóc czujność nie korzystnym był'o by, aby te<;,l'J 
naprawić, zwłaszcza. że stanowi ~ho?1;1~ow. Mozna przypuszczac, i wszystkich, którzy świnclomie rodzaju narady odbywały się mo­
ona jedyny dostęp do dworca dla ze )esh pogody będą w dalszym utrudniają roboty, wskazać odpo żliwie często we wszystkich za· 
dzielnicy Starz_yce, • • -....><" -- "'- ciaro donisywały. to w bieżacvrn wiednim władzom. ··' ·· -..... kładach .Prac:y- -.... 

fił1)\n1c trucln-0.~ci :-:ta1101vi tu 
Jorak <H1 powicd11iego m!e..;zka­
nia. Spodziewać l'i(;' jednak nale 
ż~·. ie już w na.ibliż'4ze.i przyszło 
:('i pro.niem te.i1..zo~tanie r<trni<i 
;·a ny. 

DO:'tf DLA X.\ l'CZYCIELI 
Zn~jrln11.1<'Y <;ię prz1 \\ylode 

ul. Konf'ekiP.i 1lom \\' !lat,-z~ m 
<'if.l~nt niP .ie ' l zabrzpiPezon.1·, a 
do 1Pgo .'toi pu<:1k:}. 
\\. 11iedalPl\ in1 sę,-iNlz(\\ ie waj 

rl 11 ie• się Z\ll1e! n ie l!O\\ Ol"ZC',łla 
,.;zlrnla. klci1·ri Ham·z\ eiC'le miesz 
knh1 \\. "to-:t•!llrn\\'O. dużej odle· 
gto;:.('j -0tl i11inj,.;c.ri praey. Spr1111 a 

\\-ol1ec tego jednak, że 7.abn· 
kowy. roina11bki klasztor Cy­
"ter"ó'" ~tal i;;j~ już atrahją 
krajozna1Hz1;1. i turystyczną., ścią 
gai ac~ tu li rzne wrcieezki z róż 
11r('h ~t1'0n kraju, 1T1ależało by 
pom~·Hleć o iwzc,lmdow1e 11ie"·iel 
kiego. ho 1 km odcinka dt'O~i 7.: 
Su!ejo\\·n. na Poklr.:-;ztorze. Ol1ee 
''' ,;tan tl1·-0~i. pełnej wybojów 
i błota, ctblrn..;za 11ajrnł!,'Ol'Zal­
„z~·c11 niito~nikó\\' ua,;zych za­
llytków. 

ta In la 11iejed11okrotnic pon1;za Wzrost czyte'1 n1·ctwa 
ll<l na po,ir1lzP11in p1·<.>zydium 
H~;il\ i o;-;talennit• ma IJ~ t: po-
111~ n nie :~ nłat-.,·ionn . wś1 ód personelu PSS ,,Proca' 

Zni·zi)il 'lir.is~\.i .Sułrjowa dorn W ostatn'm mies:ącu \vśród pra 
trn \\'..'1'<'11101.itu.1e l oillla na m1l'- cewników PSS .. Praca·' w P.otrko 
szkania dla 11a11ezycirli. d1.i1~ki ! wie zaznaczył się znaczny wzrost 
,·zemn około fi rodzin hf;'dr.ie 1 ~alnteresowania dla prasy· robot­
rnoglo za19r opu--zrzone pnrz n:czej, a przede wszystk;m dla 
nit:h mie•zkania. „Głosu P.otrkowsk'icgo" i ,,Trybu 

ny Wolności". Niezależnie od tego 
!>HOGA DO TAHASKI B~·mZIE powlększył się znaczn;e kolportaż 

\\'YBL"l>O\\'AX.\ innych gazet oraz prasy zawodo­
7.11a na m; <>Jsro,,·o~ć ' ' nioc 1. •• 11 

J.,;r,\1 a Tn!·a-.ka otrz> ma na1·e,;z­
rir d{\lm~ di·og-~. 

wej _ ideolog' czncj, które rozpro­
wadzane są w b. poważnych iloś­
c ·ach. 

ll'e wsi san1ooon1oc o 1.11e ; Lęf,lrisffo 

Praca chi opów mało i średniorolnych 
daje pomyślne wyniki 

\ Y ko1icu ubiegłego 1·oku po- ~ieźle Pl''leclstawia, sie życie 
w~tata w na.;;1.ym PO\\ iet:ie :-:a- kuitmalno ·oświatowo. Zna.idu· 
mopomo'"owa wieś Łękińsko. W jąca się tutaj świetlica wiejska 
oben1ych dniaeh upł~·"a \\·i~c eicsZ.\' ~ię clu:i:nn powoclz~miem. 
l'Ol'Zllira jej i,;tnirnia. 0 ile \\ \\' mie.;il}.l'U lllllj\I U1'7.l;ldzona zo­
POl'Zl;l.tkow~·m ok1·e..:i<.> niektckz~· ,-tała blhliotekn. za·opatrzona we 
PO\\l;l(pir\\·ali. ('.W plarówka ta 11.-';~· ..:tki~ intcrr,.;ąją.re chłop.a 
Z(la e1v:arni11. !-0 o·łwc11fr 1rnj\\ ię- :.lzirła 1ak t1·r.~1·i polifF7.ne.i. jak 
k.;z\ ]IP"~ llli-.tn .;(\\ ip1·dzir 

0

ll1ll!'i, i f:Jl'llOl'.f'i. J)o!>l'lf' )ll'fl('l!je i>'t· 
ŻP AD,.;podan1i~11·,· na zn..;adarh 11iej~:re tu1nj kolo z,, i:.tzku Sa­
'lllllOiJ01111.1·ow1 1"11 c·ltlopi " L(.'- 111np<HtJ <;\·1· Clilop„ ki<'.i. :\n w~pól 
ki1"1,.;k11 o--ioi:rn1~li z.11n1·z11r .;;uk:1·p 11 .11lt ztl11n1lial'li l'i'lo11ko\\if' o-­
sy. 1rnt1\·ia.i0- 1u ożli\\o : l: ZOl'~a11izo-

ł' 1·1piJC\ "";z~·,.,1killl i1rn11·:11lzi l\:t11ia w 11aililiż·· z~ I.tł l'Zrt-ie :-'·pr.H 
-.i\• tutaj u11ra\\r na-.;ini1 "1'll':\- dzielni p1·~1dukn- j11f'j. 
··yj11:\'l·lt. rlzil,'ki ezr111u 111. .1,k:~1:0 \\"1(',: LPki1·1-1\ ;1 \\l1.1e.111a zc . .:[1:1 
!HlWHŻIH' ilo-<i·i zh['.ża dn 11''! Pilll'Z ta •fr> Pn1·1·t\\c111'N~o l'lr.1111 In"<' 
Il .\ l'li 'iP\\IJ\\ .i<'-ir1111yl'h. Za lożo ,tn·:. j11p~r1 na rok l(łjO. Pl';;jrk-
11\· 111!11.i C>.'rodrk \In-Z\ 11r;\\y tuje .... ie: ln11lo -.-.r:- O;!" łka 7,111·0· 
!lO\\<lŻllil' )llZ>"l' .~ \"lti! "il~ do li"- \\·i a i,l"l\ i' jll'Zl' rl..;zJ;:o]a dla (.)zirri 
pr:l\\11ir11in upt"<l\\.\' roli. do wt<• I\ iej-.kieh. \\' i'•>lrn 11a!'t~pnym 
r'1a1dzowa11in iw.i\\ a:i:niej ~zyrlt \\'if';i ta zo-.ta11ie rnłlwwicie ze· 

zni<:(~ rolnika. \\" 0:~1'0iłku t~· 111 lckt1yfikowa11a Obecnie przepro 
:tiHl.icln.ie f'i(' jF>dP11 1l'nklo1·, 10 wadzana .iesl melioracja 40 ha 
,;i<'\rnikl.i1,. "! kopae%1\i i jeden A'runtów ornych. Ogółem melio­
płu~. ~iedawno powM.ał tutaj 1·a.cji poddann z.o5·tan1ie polowa 
.-.:kll'l) dP!aliczn~· Sµółclzielni „~a ob-;zaru W5'i. Jak więc widzimy, 
mopomoc Chłopska.". którv sp1•n dzii:ki 7espolone.i pracy cl11lo­
wni1> 1,aopatruje w a.l"tykuly riier pów mało i Śl'j>dniorolnych sa· 
W"-Ze.i p-0trzehy mieszkRńców tei mopomocowa "ie~ Łękińsko roz 
,,·iotj(i, .iak ·rów:ni~ż mieszkań:_,.wija sie coraz pomy&JnieL"" . " 
c.ów okO'lizy:_ Lebiń..">ka... · ~ 
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.r-A~STWOWY TEATR 
~ STEFANA JARACZA 

ul. Jaracza 27. 

Dzts o godz. 19.15 dramat Juliusza 
Słowackiego pt. 

,,MARIA STUART' 
w nowej inscenizacji Iwo Galla, z Ilu 
11tracją muzyczną Waldemara Maci­
szewskiego. 

Z chwila tozpoczęcia przedstawie­
n ia nikt na salę nie będzie wpusz­
czony. 

PA!Q"STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11-go Listopada 21, tel. 150-36. 

Codziennie o godz. 19.15 doskonała 
komedia M Bałuckiego 

„KI.UB I<A WALEROW" 
z udziałem Ireny. Grywińskiej, Karo­
la Adwentowicza i Adolfa D.ymszy. 

TEATR LALEK „PISOKIO" TPD 
Nawrot 27, tel. 135-74 

Codziennie prócz pomedziałków, 

godz. 9.30, w n i edzielę i święta godz. 
12 „Czarudziejski kalosz". 

TEATR „OSA'" 
Traugutta Nr 1 

Codziennie o godz. 19.30 w niedzie­
le i święta o godz. 16 i 19.30 kome­
dia muzyczna „Krawiec w zamku". 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

W środę, dn. 5 paź;dzlernlka I co­
dziennie o godz 19.15 

„PTASZNIK Z TYROLU" 
operetka w 3-ch aktach K. Zellera. 
Udzidł bierze cały zespół artystycz 

ny. - Chór, balet, orkiestra. 

11/łt 
-1•11 --ADRIA (Stalina 1) 
„świat się śmieje" 

'godz. 16, 18, 20 
BAŁTYK (Narutowicza 20) 

„Ali Baba i 40 rozbójników" 
godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 2-0 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
„Program aktunlności krajowych 
zagranicznych Nr 42" 
g odz. 11, 12, 13, 16; lf, 18, 19; 20 
i 21. 

BEL (Legionów 2-4) .- dla młodz. 
„Klatka słowicza" 
godz. 16, 18, 20 

:MUZA (Pabianicka 173) 
',,Ulica graniczna" 
godz. 18, 20 

OLONIA (Piotrkowska 67) 
„Potępiei"1cy" 
godz. lp, 18.30, 21 

PRZEbWIOśNIE (żeromsk. 74-76) 
Bokser zy" 

~odz. 16, 18, 20. 
ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 

„Dni zdrady" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

ROi\lA \ Hzgowska 84) 
„Trójka Trefl" 
godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Trzeci szturm" 
dla młodzieży godz. 15.30 
„Tragiczn~ pośclg" 
godz. 18, 20 

~TYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Górą Dzicwczqta" 
dla młodzieży godz. Hl 
„Wielk;e Życie" - godz. 18,'W 

~WIT (Bału:ki Rynek 2) 
„Moja M:ła" 
godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
Złoty róa" 

'godz. 16.30 , 18.30, 20.30 
TATRY _ Sienkiewicza 40 

„Dni i noce" 
godz. 16, 18, 20 

"W ŁóKNIARZ (Próchnika 16) 
„Potępieńcy" 
godz. 15.30, 18, 20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
Złoty róg" 

godz. 17, l9 .. 21 
WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 

Pan Nowak" 
'~odz. 16, 18, 20 
ZACHĘTA 
„żelazny Dziadek" 
godz. 16.30, 18:30, 20.3(). 

Hallo ~ Mówi Moskwal 
Radio moskiewskie nadaje codzien 

nie trzy a udycje w j ęzyku polskim 
(według czasu polskie:o;o): 

Pierwsza andycja od godziny 16.30 
do .godziry 17.14 na falach 25,23, 
25,47 oraz na fali 30,67 metra. 

Druga audycja od godziny 20.3~ 
do godziny 20.59 na falach 374,4 1 

1.115 metrów. 
Trzecia audycja od godziny 22.00 

do godziny 22.28 na falach 31,65 i 
1. t l 5 metrów. 

Codziennie prócz nled7.iel, w pierw 
szej audycji lekcje języka rosyjskie­
go. W niedzielę od godziny 15.15 do 
godziny 15.59 na falach 25,23, 30,67 
i 31,65 - konce rt. Prócz tego koncer 
ty odbywają się w środy od godziny 
22.45 do godziny 23.29 na falach 
25.21, 30,74 1 1.115 metrów. 

• 
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Sportowcy Polski Ludowei 
stają w szeregach obrońców pokoju 

Wl"elk"le rzesze publiczności zgroma,dzone w niedzielę na stact~•,nie 
Wojska Polsk:eg0 uczestniczyły w uroczystym Apelu spor­

tu polskiego, jaki odbył się ·n l\'I ięd zynarodowym Dniu Walki o Po'<ój, 
przed międzypaństwowym m~..:Lem piłkarskim Polska-Bułgaria. 

W loży honorowej stadiQn11 •. aj ęl: miejsca: członek Rady Pań.; twa, 
wicemarszalek Sejmu - tow. Zambrowski, członkowie Rządu z Premie­
rem tow. Cyrankiew iczem i Mars.ml kiem R. P. Żymierskim na czele. O­
becni byl: równ'.eż: ambasador ZSRR - Lcbied iew i radca Ambasady 
Bułgarskiej - Spas Kazandieff. 

Po defiladzie pionów i uzeszeń sportowych na podium wszedł 
Stawczyk, chluba polskiej lekl<id atletyki. W imieniu sportowców C;a­
łej Polski oświadczył on, że -- reb otnicy, studenci, chłopi l inteli"'enci 
pragn;\ przez podniesienie tężvzny fizycznej swego narodu przyczynić 
się do walki o pokój. „Przez codzien aą wytężoną walkq o upowszechnie­
nie kultury fizycznej i wysoki [>G1io m ideowy sportu polskieg-o. 1irzez 
walkę o zdrowie, sprawność rizyczną l wszechstronny rozwój młmlzil'ży 
oraa; mas pracują.cych - bęqzlemy u ma.cniać Polskę Ludową - potężne 
ogniwo świa.towego frontu pokc.iu". 

Jeszcze nie umilkły burzliwe oklaski po przeinów:en:u Stawczyka, 
gdy na stadion wpadły witane nową falą entuzjazmu sztafety motocyklo 
we z całego kraju, przywożące meldunki wojewódzkich komitetów nbroń 
ców pokoju. Wypełnione do ost.1tme go miejsca trybuny trzęsły się od 
braw : okrzyków na cześć pokoju : sportu polskiego. 

Kraków 
przewodniczących poszczególnych 
zrzeszeń. Z meldunkami przybyli do 
Kutowie kolurze „Chemika", lekko­
atleri Zabrza i Krywaldu, pływacy 

l:!ytomia, uczniowie, startujący w 
szk0lnych klubach sportowych i ju­
nacy SP. 

W nieclzielę wszystkie hale I boiska 
sportowe Sląska wypełniły się spor­
towcami, którzy pod hasłem „po­
wszechne wychowanie fizyczne l ma 

I Szczecin 
Sportowcy Szczedna w~'l.z z c11łpn 

5pr1lecze11stwem uczcili Międzynar·i­
lhwe $więto Poin ju, .:>t~dnizując sze 
reg imprez sportowych. 

'N me• z.u piłki nożnej Gda1isk zre­
misował ze Szczecinem 3:3 (2:2). Gra 
była bardzo interesująca i żyw(!. 
Bramki dla gości zdobyli Kobuj~ński, 
Pilarski (z karnego) oraz Kokot I. Dla 
gcspod-irczy Wielga i Gadaj - 2. $~ 
dziowal p. Krzyżanowski (Poznai11 
Widzów 4.000. 

Włocławek 
W związku z obchodem Między­

narodowego Dnia Pokoju we \\!o­
cławku rozegrano regaty wioślarskie, 
ktore jednocześnie zakończyły sezon 
wioślarski. W biegu czwó1ek półwy· 
ścigowych zwyciężyła osada KK WR 
(Włocławek) przed TW (Włocrawek\. 
W biegu r:nvórek półwyściyr1wych 
k'>biet wygrała osada TW ('/\'łoda­
wck). Bieg jedynek wygrał •"fariań­
ski z TW (Włc.cławek). 

Sosnowiec 

Sportowcy krakowscy po ·mecu 
manifestacyjnym udali się na &ta­
dion „Ogniwa-Cracovii", gdzie Gd­
był się szereg :mprez, przez któ~e 
s-portowcy krakowscy :z.amanifes\ Jwa 
li swoją niezłomną wolę walki w obro 
nie pokoju. Przed zawodami plłkar­
skiJni reprezentacji „Zwią1Jrn•nca·'­
„Orlęta'', zakończonym zwycię:>twem 
„Zw:ązkowców" 3:0, mistrz Potskl w 
zapaśnictwie Bajorek odCQ:ytaJ rnolu 
cję sportowców w sprawie pokoju, 
którą zebrani przyjęli z aplaut.em. 
Tę samą rezolucję odczytał piłk:irz 
„Gwa.rdil"-„Wisły" Gierg!el pr~ed 
południowym: zawodami repreżcnta 
cji „Gwardii" i reprezentaCJi LSZ. 
I tu równ:eż długo niemilknącymi 
oklaskami manifestowa!: sportowcy 
Krakowa swą solidarność z między­
narodowym obozem pokoju. Repre­
zentacja LZS-ów oparta na drui:yn:e 
LZS-Bieżanowianka, stawiała zac:ię 
ty opór „Gwardzistom", w których 
szeregach grało wielu zawodn'.k6w 
ligowych (Wapiennik, Legutko, Ci­
szewski, Kwiatkowski, Rupa, rner­
giel) i uległa po zaciętej walce 2·4. 

sowy sport Polski Ludowej, to po- Dla uczczenia MiędzynaroC:owego 
mnożenie sil budowniczych podstaw Dnia Pokoju odbyło się w Sosnowcu 
socjalizmu, to pomnożenie sił obroń· międ1yokręgowe spotkanie piłkarskie 
cinv pokoju" zorganizowali cały sze- między zespołami Sląska i Zagłębia, 
reg Imprez sportowych. zakończ0r.e za~łużonym zwycięstwem 

Łódź I drniyny $;;:;~:!: 
Przed meczem piłkarskim 'Nrocław I • ł 
~ Łódź rozegrano propagandowy z okazji Swięta Pokoju, odbyło się 
trójmecz lekkoatletyczny. Zwycięźy- na Stadionle Leśnym w Olsztyme 
li lekkoatleci „ŁKS Włókniarza", zdo szereg imprez sp01 towych. 
bywając 83 punkty przed .,Chemią" Mecz piłkarski między reprezenta-
48 punktów 1 „Spójnią" 44 punkty. cją Torunia 11 reprezentacją Olszty-

Po konkurencjach lekkoatletycz- na. zakończył się zwyclęstwem go­
nych reprezentacyjny piłkarz Polski śd 4:2 14:1). 
1 Łodzi V\o"łodarczyk złożył w imieniu 
5portowców łódzkich uroczystą dekla 
rację net -rzecz pokoju światowęgo, 
którą zebrnna na stf.dionle publicz-

Lublin 

Ka tO WiCe I nośc prz~v;~d=~:~rn. 
Sportowcy Sląska. masowo wzięli '----------------• 

W miastach ł większych osadach 
Lubelszczyzny odbyły się w niedzielę 
bezplame imprezy sportowe, mające 
na celu pcpularyzację sportu 1 wyra­
żenie solic!arności sportowców z sze­
rokimi r:teszami społeczeństwa w dą· 
żeniach do utrzvinania pokn1u świa­

udział w obchodzie Międzynarodowe 

towego. 

madziło się około 4 tys. publiczności, 
zapuczątkowały popisy gimnastycz­
ne, WY,konane pr:zez zespół gimna­
styczny ZS „Spójnia". Ponadto odby­
ły się biegi sztafetowe, wyścigi ko­
larskie i mecz piłki nożnej. 

Zakopane 
Sportowcy Zakopanego uczcili 

Dzień Pokoju szeregiem imprez. Na 
program zawodów złożyły się: gym­
khama molocyklowa, wyścigi kolar­
skie ornz rr.ecz piłki nożnej pomiędzy 
reprezentacją Nowego Targu 1 Zako­
panego. 

Wie czo: e-m przy ogniskach rozpal o 
nych na stadionie sportowym popisi• I 
wały sią tańcem i śpiewem trzy mi· 
stizow5kie grupy regionalne 1 Buko-1 
winy, Szanar i Kościeliska. 

Fragment z defilady na stadionie 
W. P. w Warszawie. Reprezenta­
cje piłkarskie Bułgarli I PolslC. przed 
spotkaniem międzypaństwowym w 
Warszawie. 

Sport Polski 
w dniu Święta Pokoiu 
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W Tczewie zwyciężyli tyko Czarnecki i Niewadził 
GDAŃSK. - W roze!ranym w 

Tczewie meczu pięściarskim o mi­
strzostwo I Ligi „Gwardia" z Gdań­
ska wygiała. ze „Związkowcem'" 

(Łódź) 10:4. Nie rozegrano walki w 
wadze półciężkiej. 

Wyniki: w. mu1za - Mlkołajczew­
ski [Gwardia) wygrał ze Stasiakiem, 
w w. kc:guciel - Kruża (Gwardia) 
przegrał przez dyskwalifikację w 3-ej 
rundzie z Czarneckim, w. piórkowa­
Antkiewicz wygrał przez k. o. w 1-ej 
rundzie z Zajączkowskim, w w. lek-
klej - flek (Gwardia) pokonał przez 
k. o. w 3-ej rundzie Wojtczaka, w 
półśredniej - Iwański (Gwardia) zno 
kautow:ił w 1-ej rundzie Deskę, w. 
średnia - Kwiatkowski [Gwardia) . 

Mechliński (Gwardia) uległ na punlć4 

ty Niewadziłowl. 
W ringu sędziował mgr. Kowalski. 

Tenisiści nasi 
przegrywają w Poznaniu 

Mecz tenisowy „Widzew" (Łódź)­
„Ogniwo" (SzC2ecln) zakończył si• 
zwycię<itwem tenisistów „Ogniwa" 
7:6. Z ciekawszych gler wymienić na 
leży spotkanie Tłoczyński (Szczecin) 
- Skont>rk1 II (Łódź), zakończone 
zwycięstwem Tłoczyńs!clego 1 :6, 6:0, 
6: 2. 

G t, OS 
Organ Łódzkiego Komltł'tn I Woje­
wódzkiego Komitetu Polsklrj Zjedno­

czonej Partii Robotolczej 
Red ag o Je: 

ltOLEGIUJ\J REDAKCYJNE. 

go Dnia Pokoju. Z terenu całego Slą­
ska przybyły przed gmach Woje­
wództwa sztafety wszystkich zrze­
szeń i klubów śląskich z meldunka­
mi. którn złożyły na ręce wicedyrek 
tora \VUKF - Cieślińskiego oraz 

Na l'.•s;rystkich boiskach l stadio­
nach Wybrzeża 5portowcy Okręgu 
Gdańskiego rna!'ifestowali swą nie­
zt0inną v.olę utrwalenia p•1koju. W 
pokazncb obejmujących prawie wszy 
stkie 93łęzie sportu, nłonkowie klu­
t.:ów i zrzesz en za demon Et ·owali swo 
je ·Jsiągn:ęda na polu kr~ewienia kul 
lury fi~)'Cznej i sp_o_r_t•_1·------: 

Imprezy sportowe na stadionie 
WUKF w Lublinie, na którym zgr~- wypunktował Taborka., w. ciężka - Wydawca RSW „Prasa". 

Adr. Red.: f,6dź, Piotrkowska 81, m p . 
Druk.: Zakł. Grartczoe RSW „Prasa" 

Ł6dź, ul. żwirki 17, tel. 206-U. 
• „ ••• „ .............•................•........... Co usłyszymy przez radio~ 1 

Te Ie f o" y: 
Uśmiechnij się I ~- p;~nań 12.04 DZIENNIK POŁUDNIOWY. 

12.20 PR ZER W A. 13.25 Program 
dnia. 13.30 Muzyka obiadawa. 14.00 
Kronika węgierska. 14.15 '.Ł) K0mu­
n ikaty. 14.20 (Ł) Pogadanka inż. J. 
Krautforsta p. t. „żywienie cieląt do 
6-ciu m:esięcy życia". 14.30 (Ł) Kwa­
drans muzyki instrumentalnej. 14 45 
(Ł) W ramach „Aktualności łódz­
kich" - przemów. w-prea.yde!l~a m. 
Łodzi ob. Edmunda Bugajskiego z 
oka'Zji „Tygodnia Zdrowia". 14.55 Au 
dycja PGK dla chorych. 15.10 Audy­
cja dla szkół popołudniowych. l~O 
„Stanisław Jachow:cz - prz.yjaciel 
dzieci" aud. słow.-muz. U5.05 Mur.y­
ka rozrywkowa. 16.00 DZIENNIK 
POPOŁUDNIOWY. 16.20 (Ł) Audy­
cja Ligi Kobiet. 16.25 '.ŁJ W ramach 
audycji „ W pracowniach łód >.k:ch u­
czonych, artystów i pisarzy" - pog. 
dr. W. Wyrwick:ej-Kołodzieczyko­
wej „O profesorze Jerzym Kon..,r­
skim - laureacie tegorocznej p!iń­
stwowej nagrody naukowej". 16 35 

(Ł) Muzyka lekka i operetkowa. 
16.50 (Ł) Rozmowa z przodownik;~m 
pracy ~ racjonalizatorem z Paóstw. 
F-ki Sztucznego Jedwabiu w T,,ma­
szowie Maz. - ob. J. Leszczy1\~kim. 
17.00 Koncert rouywkowy. 17.'15 „Z 
frontu brygad S. P." - aud. sł.­
muz. 18.00 Reportaż. 18.15 J. B. 
Foerster - Nonet op. 147 na dwa te­
maty. 18.40 „Wszechn:ca Radiowa" 
kurs I. 19.00 Audycja I z cyKlu: „Pa 
miętniki Kilil1skiego". 19.15 „W ryt­
m~e tanecznym". 20.00 DZIENNIK 
WIECZORNY. 20.30 Rezerwa 1zien~ 
nika. 20.40 Muzyka rozrywkowa. 
21.00 Koncert symfoniczny w wyk. 
Wielkiej Ork:estry Symfonicznej P. 
R. pod dyr. G. Fitelberga. Z,UO <Ł) 
Audycja pt. „Pablo Neruda - poeta 

E:e<!aktor naczelny 
Zastępca rP.d. naczelnego 
Sekr etarz odpowiedzialny 
D::lał partyjny 

215-14 
218-23 
219-05 
254-25 
10 W ramach imprez zorganizowa­

nych z okazji Międzynarodowego 
D;iia Walki o Pokój poznaliska „War 
ta" pokonałil w spotkaniu piłkarskim 
wicemistrza poznańskiej A klasy 
,.Dąb" w stosunku 4:2 (0:1). 

~ 1 Na .iad~~::.~:~we w„. 

wewn. 
Dział korespondentów robot­

niczych I chłopskich oraz re­
daktorów gazetek ściennych 219-ł2 

Dział mutacji 223-29 
Dział miejski I sportOWl 254-21 

Dział ekonomiczny 
Dział fabryczny 
Dział rolny 

Redakcja nocna 

wewn. I 1 Il 
223-29 
216-19 
25ł-21 

wewn. 9 
172-31 

Ko I por ł a ł. 
Łódt, Piotrkowska 7,0, tel..rr'!22-22 
Administracja 260-ł2 
D•zlał ogłoszeń: Łódt, Piotrkowska 55 

tel. 111-50 I 114-75 

D-05403 r} clcl.wiu cdbyło się ~wlęto epor!ow­
ców k;i czci Dni~ PokoJu. Po barw 
11e; uef!ladzie wszystkich k'uu"i·„ 
Wroclawia przem•)w1ł do zebranych 
dyr. WUKF Skraba, 11 ~astępnie od-

....__....,..- były się zawody sportowe. W meczu 
pllkarsklm AZS Wrocław pokonał 
LZS Krzemieniec 1:0 [1:0). W zawo­
dach lekkoatletycznych „Sµójnia" 

Nowy sposób usypiania pacjentów. (Wroc1'1w) pokonała „Górnika"' i.Wał 
Hallo. brzych) 53 :33. 

Pokoju" w oprac. J. Waleńi::zyka. 23.00 OSTATNIE WIADOMOSCI. 
21.53 (Ł) Omów. progr. lok. na jutro. 23.10 Program na jutro. 23.15 Repcr-
21.55 D. c. Koncertu symfonicrncgo. I taż z Międzynarodowego Kon',t111"!lu 
22.30 „Samotność" - fragm. powieś- Chopinowskiego, 24.00 '.Ł) Ko:::icert 
ci M. Wirty w przekł. K. M'.anow- życzeń. 0.30 (Ł) Zakończen:e au1y.::ji 
skiego. 22.50 Muzyka rozryw.<: iw;i. I i H y m n. 
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Daleko od Moskwy 
- Nic z tego - rzekł Karpow. - Rób co chcesz, 

ale nie pozostawię c: ę samego. Jeżel.i nie ch~e~z. powró­
cić to pos pacerujemy raze m po taJdze. A Jesh chcesz 
- 'to możemy pójść do geologów, trochę się rozer­
wiesz. To jest blisko. Spotkałem twego zn.ijomego dwa 
razy wciąż pytał o cieb:e i zapraszał. 

Za pół godziny zbliżyli się do miejsca postoju eks­
pedycji Chmary. Kilka nam;otów o ·dre wnianych ścia­
nach i brezentowych dachach stało na polance obok 
neki. Przywiązane konie żuły pokarm. Na brzegu wi­
dać było wieże wiertnicze, ludzi natomiast nigdzie nie 

było. · · · d . l "? d . 'ł . K - Gdz1ez się w szyscy po z1a i. - z z1w1 się ar-
pow. - Przed t r ze ma dn ;ami był tu cały jarmark. . 

Skierowali się do namiotów i zostali zatrzymani 
r1rzez żołnierza straży granicznej. Zaczął ich wypyty­
wać, lecz pot nawszy Kowszowa uspokoił się. 

- Tutaj jest lejtenant Baturin, towarzyszu inżynie­
rze - powiedział przyjaźni e. - Jeżeli chcecie go zoba-
czyć, to znajduje się w tamtym namiocie. . 

Lejtenant usłyszawszy gł9sy, . wyszedł na spotkanie. 

Opowiedział, że g e olog Chmara i jeszcze dwóch ludzi 
z eks pedycji, zostało zaaresztowanych i skierowano ich 
samochodem do Konczelanu. Pozostali spakowali manat­
k i i wrócili do Czong ry. - Była tu m ewielka b .jatyka. 
WHsz znajomy zachował się nieszczeg.Sln"e tak, że mu 
trochę wyg arbowali skórę - roześm i ał się Baturin, ro­
biąc do Aleksego oko. 

Wiadomość ta n ie zdziwiła Aleksego. 
- S zkoda, żeśmy się spóźnili .Z przyjemnością do­

cla łbym temu n ikczemnikowi coś od s iebie - poważnie 
powiedział Aleksy i spojrzał na swoje pięści. 

ROZDZIAŁ DZIESIĄTY 

POMIĘDZY KONTYNENTEM A WYSPĄ 

Kry płynęły b ez przerwy, zdawało się, że z całego 
morza napływały do wąskiej c ; eśn iny. Chwilami woda 
była już całkowicie wolna, chwila m i zjawiały się znów, 
j«k niekończące się stada ow:ec, podążające !)a wiosen­
ne pa3tw:ska. 

Niew.ielka flota Poliszczu ka , składająca się z ośmiu 
holowników i tuzina barż, mogą już ruszyć, a:e nie 
było jesz~ze mowy o r egularnym pływaniu. To wście­
kało B eridzeg o, który pragnąf jak najprędzej dostać 
si ę na ląd. Przejechawszy całą wyspę od Konczalanu 
do cieśniny po ukończonej drodze, główny inżynier 

przekonał s i ę, że punkt na wyspie można śmiało pozo­
stawić pod opieką Rogowa. Obecnie główną troską Je­
rzego Dawidowicza była budowa węzłowej stacji prze· 
pompowywania ropy, położonej po tamtej stronie Dżag­
dyńskiej c' eśniny. Oprócz dwóch punktów na cieśninie, 
1,tniało jeszcze dziesięć innych; na całej trasie przystą-
11iono już do spawania, co wymagało czujnego oka gos-

podarza trudno wi ęc było usiedzieć na miejscu. 
Beridze omówił z Batma nowym przez s el ektor pla­

ny na r.ajbliższą przyszłość: zamierzał razem l Kow­
szowym pojechać na tydzień do Czongry, gdzie porno· 
gą Filimor:owi zor: entować się w montowaniu pomp 
i motorów. zorganizują prace spawania na głównym 
i:unkcie lądowym od cieśniny Adunu, a następn: e ruszą 
wzdłuż trasy do Nowińska. Główny inżynier zabierał 
ze sobą również Topolowa i Tani ę: Kuźma Kuźmycz 
miał pozostać na węzłowym punkcie, aby prowadzić 
roboty, związane z budową stacji pomp. Tania miała 
s : ę udać do Nowińska, ażeby rozpocząć zakładanie s ta­
ł ej l in ii t el efonicznej na słupach, Czernow zaś miał to 
samo robić na wys pie. 

B e r idze o t r zymawszy od Filimonowa wiadomość. że 
t?rzez. ce~entowa.ną podłogę budynku stacji pomp prze· 
o.ostaJą się podziemne wody, pos~anowił natychmiast 
wyruszyć na kontynent. Poliszczuk sprzeciwiał się 
gdyż uważał, że należy przeczekać dwa. trzv dni. Ro: 
1ww ~ś dolewał oliwv do ognia. 
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